
I r . 2 8 1 We Lwowie, — Czwartek dnia 5, Grudnia 1889. R o k  X X V III .
Wyohcdzl oodilenale o godzinie 6. popołudniu, 

i  wyjątkiem niedziel i dni świąteoznyoh. 
Przedpłata wynosi:

we Lwowie i  odniesieniem do domu: 
mieaięoinie słr. 1*60 kwartalnie sir. 4*60 

Na prswleojl I w oałej neaarohll Anstro-Wę
m ie s ię c z n ie ........................................
kwartalnie.............................................. „ 6*—
p * łroosn ie ................................................... „ 12*—

Za rraaiea kwartalnie iłr . 7*50. 
Frgedpłatę przyjmujemy tylko na cały miesiąc, 

•  zamiejscowa «oinna się Kończyć nie w środku, lecz 
s końcem miesiąca, kwartału, półrocza lub roku.
Za zm ianę adresu  dop łaca  się 20 cn t. 

p o j e d y ń c s y  k o n t u j e  1 0  c t .
ram

P r z e d p ła tę  1 o g ło szen ia . p r z y jm u ją :
We LWOWIE: Adminiatraeja „Gasetj Narodowej" 
ul. Łjeaakowska 1. 3, tndiiei „Biuro Daienników" 

ul. Karola Ludwika 1. 9.
O g ło s z e n ia  p r z y j m u ją :

W PARYŻU: G. Adam (Ciborowski), me do Baintt 
Pśres 81. — We W IEDNIU: Ha* ein A Y o gier 
(Otto Masa), Walflschgaaae 10; Bndolt Moose, Soi- 
lerstldte 2; A. Oppelik, Stnbenbaatei 2 .— W HAM
BURGU: A. Steiner. — W FRANKFURCIE n.M.: 
Hsssenstein & Yogler i G. L. Daube & Comp. — 

W WARSZAWIE: Beichman & Frendlor, 
CENA OGŁOSZEŃ: Oełoiienia swyoząjjno aajedno- 

aspaltowy wieraa lab Tezo miejsee 6 ot. — Reklamy 
1 nadesłane za wiersz lub jego miejsee 20 e t  

Blzra RedakoJI I AdmlnlstraoJI: nl. i 
Telefon 104,

.0)1: nl. Łyczakowska 3.

Czas odnowić przedpłatę!
Szanownych prenumeratorów, któ

rzy „ Gazetę“ opłacają miesięcznie, pro
simy o wczesne nadesłanie naleźytośoi, 
gdyż wysełkę „ Gazety“ wstrzymamy 
z dniem, w którym prenumerata ustaje.

Lwów dnia 4. grudnia.

Z powodu pogłosek o ustąpieiiu namiestni
ka hr. B a d  e n ie  go pisze wysoce półurzędowa 
Polit. Corr.: „Niektóre, żądne senzacyjnych wra- 
i tń  dzienniki ze szczególnem upodobaniom szerzą 
w ostatnich czasach pogłoski, nadając im pozór 
•dobrej informacji*. Tak n. p. puszczono nieda
wno wieść o niebawem nastąpić mającem ustą
pieniu namiestnika Galicji hr. Badeniego, oraz o 
ewentualnym zamiarze rządu rozwiązania Rady 
państwa i t. p. Niektóre tutejszo i zamiejscowo 
dzienniki są do togo stopnia naiwne, iż zajmują 
sio dalszem kolportowaniem tych nader wątpli 
wy eh wieści. Na podstawie zaciągniętej informa* 
cji z kompetentnego źródła możemy zapewnić, 
iż rzeczone wiadomości są niezręoznemi wymy
słami, wytworzonemi w wyobraźni koresponden
tów- .

O odbytej w niedzielą wieczór k o n f e - 
r e n e j i mężów zaufania p r a w i c y ,  pisze pół- 
urzędowa Stara Presse: „Konferencja zebrała 
•ią w jednej z klubowych eal parlamentu pod 
przewodnictwem hr. Hebenwarta. W koaferenaji 
wzięło udział 14 dolegatów prawicy, której wszy
stkie grupy były reprezentowane. A mianowisie 
z kinbu ezeekiego: dr. Rieger, hr. Frydryk Kiń- 
eky i Zeithammcr; z Eeła polskiego: Jaworski, 
ks. Jerzy Czartoryski i dr. Bobrzyniki; z klubu 
prawogo centrum: br. Hobenwart, dr. Klaicz, 
dr. E athrsia  i dr. Nounor; z klubu eentrum 
(Liechtensteina): br. Brandie, dr. Fuehs, ka
nonik Karlon i Doblhammer. Naprzód zastana
wiano aię nad sposobem postępowania co do naj
bliższych prac parlamentarnych, a w szczegól
ności co do przeprowadzenia nowej ustawy kar
nej. Ma ona być załatwioną podczas sasji zimo
wej w Icbio poselskiej, a w przyszłym roku 
parlamentarnym w Izbie panów, tak, aby ustawa 
ta  jeazcze w tej kadencji prawtdawezej mogła 
byó przedłożona do sankcji. Co się tyezy sto
sunku klubów Hohcnwarta i Liechtensteina, to 
zamiast zlanja aię A jeh ; khih&w, ma .być wynale
zionym inny środek, etlem przywrócenia jedno- 
śei prawicy. Obrady mężów zaufania prawicy 
trwały w niedzielę przeszło dwia godziny, a na- 
aajatrz ptdjęte zostały w dalszym ciągu o godz. 
11. W obradach tych wziął także udział dep. Me- 
żnik. Ce do meritum powziętych uchwał ma być 
utrzymaną śeisła tajemnica.-

Wydany przez mętów zaufania klubów pra
wicy komunikat stwierdza, ie  odbyte wspólne 
narady wykazały pocieszające porozumienie po
między wssystkiemi frakcjami prawicy, tak pod 
względem pojmowania obecnego politycznego po
łożenia, jakoteż co do ezynuośoi tych frakeyj 
w nadchodzącej sasji psrlamentarnej.

Konferencja mężów zaufania prawicy radziła 
wczoraj dniej. Na kilka zapytań członków kon
ferencji oświadoaył br. Ta&n«, że rząd wtenezas 
tylke weźmie udział w konferencji, jeśli frakeje 
prawicy pogodzą aię ze sobą także co do szcze- 
gśłów.

Organ ks. Liechtensteina OraUer Volkł- 
blatt nawołuje klerykałów do zgody, przedsta
wiając im, że w tej chwili cbodzi o całe państwo 
a nie o postulaty frakcyjne. Klub czeski posta
nowił wezwaś rząd do zajęcia energicznego sta
nowiska przeciw fabrykacji sacharyny, która za
graża cukrswniom.

W a r s z a w s k i  korespondent N. W r. za
powiada wzniesienie wielkiej świątyni prswesła- 
wiej w Warszawie. Uznając konieczność jej zbu
dowania, korespondent wspomina, że wszyscy 
Rosjanie tamtejsi jednozgodnie podzielają te pra
gnienie, wszakże co do sposobu jego wykonania 
rozmaicie się wyrażają; tak jedni są za wysta
wieniem jak najwspanialszej świątyni, któraby 
kosztowała przynajmniej dwa miliony rubli; inni 
zaów poprzestaliby aa mniejszej jej okazałości, 
aby tylko stała w nieja pryncypalncm i była 
o tyle wielką, iżby mogła pemieśeić 3 tysiące 
osób. Są wreszcie i tacy, którzy mówią, że „War
szawa zbyt blizką jest pruskiej granicy i niewar
te wznosić kosztownych budowli w mieście, któ
re stać się może zdobyczą nieprzyjaciela*.

Według Nowej Frcssy znowu wydalono 
z Lubelskiego 141 r o d z i n  ż y d o w s k i c h ,  sa
mych prawie poddanych austrjackicb, i zakazano 
im powrotn.

Dzienniki petersburskie zamieszczają nastę
pujący komunikat: Synod rządzący, ze względu 
u okoliczność, iż psalmiści, którzy ukończyli 
kurs prawosławnych semiaarjów duchownych i 
sposobią aię do objęcia posad kapłańskich, mogą 
stanowić bardzo pożądany kontyngent nauczycieli 
w szkołach cerkiewno-parafialnycn prowincyj za
chodnich ( I t u ś  i L i t w a ) ,  postanowił wprowa
dzić w&żae zmiany w kursie nauk rzeczonych 
stminarjów w kraju Zachodnim. Tak np. zamiast 
oddzielnej katedry „razkołu*, która pozostawioną 
być ma jedynie w eparchii witebskiej, obszernie 
będzie wykładanym przegląd wyznań religijnych: 
łacińskiego, protestanekiego i żydowskiego; szeze- 
ólna uwaga zwróconą też ma być na historję 
‘osji zachedniej.

Kiln. Ztg. zaprzecza, jakoby ikutkiem kon
ferencji hr. K a 1 n o k i • g o z ke. B i i  m a r- 
k i e m  Auitrja zobowiązała sią zaniechać swoich 
planów eo do Bułgarji. „Porta wie, że Austrja 
nigdy nie miała żadnego programu co do Bułga
rji ; a jeżeli, co jest prawdopodobnem, w Fried- 
riehsrihe omawiano położenie w Bułgarji, to nie 
nad tern rozważano, coby dla Bułgarji uczynić 
należało, ale nad tern, co czynić w razie, gdyby 
rezwój spraw bułgarskich wyrwał eią z rozumnych 
rąk obecnych sterników".

W dalszym ciągu opowiada organ kancler
ski, żo C a n k o w  miał w Petersburgu posłucha
nie u G i e r s a  i zapytywał go o postawę Rosji 
względem Bułgarji. Giere miał na to odpowie* 
dzieć: „Bułgarja może i powinna robić to, co 
jej e ę podoba. Pan jednakże, panie Ganków, po
winieneś iak najprędzej opuścić Petersburg*. 
Cankoe^itfa być śą rozmową wielce przygnębio
ny. Jestto, dodaje Koln. Ztg., skutek rozmowy 
o s r a  z ke. B i e m a r k i e m ,  i nikt w Rosji nie 
będzie popierał planów Cankowa.

Wedle depeszy prywatnej z B e r l i n a  miał 
komisarz rządowy udzielić komisji budżetowej 
rajshstaga, w sprawie kredytów na cele wojsko
we, tego rodzaju poufnyeh wyjaśnień, że i opo
zycja przeciw tym krodytom musiała nmilkaąć.

Z P a r y ż a donoszą: Wobes bliskości ter
minu, w którym obecne t r a k t a t y  h a n d l o -  
w e mają przestać obowiązywać, dążą niektórzy 
deputowali francuscy do tego, aby się Izba wcze
śnie sprawą tą zajęła. Feliks Faure, deputowany 
Hawru, znany ze swych zasad protekcyjnych, 
wniósł, aby Izba wybrała komisję, złożoną z 45 
członków, któraby nad kwsstją wymagań prze
mysłu francuskiego gruntewną odbyła ankietą.

We W ł o s z e c h  zdawało się zraza, że 
wobec zupełnej jasności położenia nie przyjdzie 
wcale do lozpraw nad adresem, ażeby nie tracić 
drogiego czasu; tymczasem większość Izby nie 
•kłoniła się do tego i peetanowioao odbyć rozpra
wę adresową. Oprócz podanych we wczorajszym 
telsgramie nowyeh żądań wojskowych, przedło
żył minister marynarki projekta ustaw, upowa

żniające do przekroczenia budżetu wydatków na 
r. 1889/90 o 8% miliony, celem zakupienia wę
gla kamiennego, orz*' do zwiększenia wydatków 
o D/a miliona dla zaprowadzenia amunicji we
dług nowych wzorów Wszystkie powyższe proje
kta priokazano komisji budżetowej. Deficyt wło
ski wzrósł przez nadzwyczajne kredyty wojskowe 
z 36 na 77 milionów, Opinione zwraca wobec 
tego uwagę na powasóchną nędzę we Włoszech.

Neapolitański Piccolo otrzymał następujący 
telegram z M a s a w j ; D. 26. listopada Ras 
Alu la i Mangatza p ścili sztnrm do Aduy. 
Ras Alula chciał sią ^ m śc ić  za brata, którego 
Sejum pozostawił był na czele załogi Adny i 
który poległ podesas obrony miasta. Załoga usie- 
kła po 9-godzinnym ofc^rze. Żołnierze Ras Alu- 
li i Mzngaszy grabili 'miasto i zabijali nawet 
rannych. Bejum, który maszerował na czele 2.000 
żołnierzy, dowiedział eią w drodze o klęsce. Ko
respondencja Piccolo dodaje w końcn, iż porażka 
Sejuma jest wprawdzie raczej pomyślną dla.Me- 
nelika, lecz kraj T igrt /znajduje się ekutkien te
go znów w rękach Ba^AluIi i Mangaszy. Oka
zuje się przeto nieodtćwna potrzeba, aby Mene- 
lik oeobiśeie rozpeczr :ampenię, oraz aby Wło
si niezwłocznie zajęli linię Gurah-Mareb.

 -
Z Brukseli donoszą: Konstytuantę b r a 

z y l i j s k a  zbierze ełę w Rio Jaseiro 20. sty
cznia 1890. Wszyscy brazylijscy peełowie do- 
tychczeeowego eesaretta za granieą podali się 
do dymisji.

Na onegdajezeró posiedzeniu francuskiej 
Izby posłów oświaddzył m in ister. spraw za

rząd obiecał, że będzi* bronił wszystkich intere
sów i że dotrzyma żlbowiązań. RepAzentant 
Franeji otrzymał wprawdzie zlecenie, aby z no
wym rządem utrzymywał nadal dobre stosunki, 
jaz dawniej z rządem^Óeearekim, lesz urzędowa 
notyfikacja nie nastąpiła dotychczas ani z jednej 
ani z drugiej etreny. *

■ ■
Kongres (parlament) S t a n ó w  Z j e d n o 

c z o n y c h  zebrał eię idług konstytucji onegdaj. 
Masaż prezydenta podnosi dobre stosunki Sta 
nów z mooarstwami, zapowiada rozszerzenie tra
ktatu z Anglią co do wydawania przestępców; 
oświadcza, że poieł w Brazylii upoważniony zo
stał do uznania republiki, jeśli postanowi ją wię
kszość narodu. Budżet wykazuje 67 milionów do
larów zwyżki. W kogfiu zapowiada ^prezydent 
utrudnienia w rad^w Fdu obywatelstwa soeją- 
listeu.

Z Rady państwa.
Na wczorajszem, pierwezem w nowej sesji 

posiedzeniu Izby posłów, przedłożył rząd nastę
pujące projekta ustaw : dotacja najw. dworu, 
prowizoryczny budżet do końca marca 1890; 
upoważnienie dla Banka anetro-węgiereklego co 
do eskontu warrantów; projekt ustawy o mytach 
na drogach i mostach państwowych; projekt w 
sprawi przyczynienia aię ekarbu państwa do 
przypadającego odszkodowania z powodu wy ku
pna prawa propinacji w G alicji; projekt ustawy 
o kontyngencie rekrutów na r. 1890. Dalej zło
żono na stole prezydjalnym: kilka sprawozdań 
komisji legitymacyjnej, sprawozdanie komisji e 
dostawach dla armii itd. Kilku posłów złożył# 
przyrzeczenie.

Prezydent S m o l k a  zawiadomił, żs w imie
niu Izby złożył życzenia cesarzowi i cesarzowej 
z okazji ich imienin (oklaski); i poświęcił pa
mięci .zmarłych posłów Pauera, Klinkoscha, Bie
gła i Gieyanellego słowa wspomnienia.

Następnie przedłeżył minister D a n a -  
j e  w e k  i preliminarz budżetu na r. 1890 wraz 
z odnośną ustawą finansową (ob. poniżej).

Wśród interpolacyj, które następnie posy
pały się gradem, wymienić należy:

E x n e r a :  Gzy rząd skłonny jeet do zrea
lizowania projektu wiedeńskiej kelei miejskiej.

P 1 e n • r a i tow. do Taaffego: Ciy wia
domo mu, ie wydany został okólnik, zabrania
jący gminom i korporacjom uchwalać protesty 
przeciw postanowieniom sejmu czeskiego.

M a a g  a i tow.: Czy rządowi wiadomo, że 
niektóre koleje, wbrew ustawie, urzędnikom swo
im zamiast getówki, dają przekazy na artykuły 
spożywcze?

R u e e a i tow.: Gzy rząd nie byłby skłon
ny urzędnikom aż do VIII. rangi przyznać pan- 
szale na sprawienie i za zużycie uniformów.

E x n e r a i tow.: Kiedy przeniesienie ko
szar we Wiedniu poza rejon miejski stanie się 
(aktem.

P 1 e n e r a i tow.: Jakie stanowisko myśli 
zająć rząd wobec tyob p r a w n o p a ń e t w o -  
w y e h  ż ą d a ń  c z e s k i c h ,  które zostały po
ruszone w sejmie czackim? Gzy rząd nie po
czuwa się do obowiązku tjm  żądaniom zagraża
jącym podstawom państwa,*,stawić silnego spora? 
Gzy rząd uważa jeszcze ciągle za dopuszczalne, 
zachowywać się w sposób odporny przeciw upra
wnionym żądaniem Niemców w Czechach?

S e h a r s c h m i d  interpelował w sprawie 
zarządzeń, dążących do poprawy lesu wdów i 
sierot po urzędnikach i sługach państwowych. 
M e n g e r zapytuje ministra finansów, czy znane 
mn są nieszczęśliwe rezultaty przepisów wyko
nawczych, wydanych do ustawy wódczauej, i w 
jaki sposób* myśli złemu zapebiedz. R i c h t e r  
zapytuje, jaki# powody ostatecznie skłoniły rząd 
do zaprowadzenia umundurowania urzędników i 
eo rząd myśli uczynić, ażeby sprawa uniformo- 
wania nie destała się w ręce spekulantów, ale 
drobnemu przemysłowi.

H e r b s t  postawił wniosek, ażeby rząd ie- 
szcce w r. b. wstawił do budżetu kwotę, którą 
państwo przyczynić się ma dó regulacji Wiedefiki.

Następne posiedzenie w« piątek.

handlu wykaznje więkeze żądanie o 7,767.150 zł. 
w skutek kredytu 2,300.000 zł. na budowę kolei 
Jasło-Rzeezów, i żądania 2,906.000 zł. dla kolei, 
które przoszły w zarząd państwa. Zwiększone 
żądania ukazują się jeszeze w etacie m inister
stwa rolnictwa 223.414 zł., ministerstwa sprawie
dliwości 112.810 zł. i w etacie emerytalnym 
370.905 zł.

Ogólny wydatok na dłag państwowy preli
minowany jest o 616.042 zł. niżej, zaś doehod; 
państwowe wobec pokrycia w r. 1889 w 3,602.5 
zł. wyńej, niż w roku poprzednim. Dochody z 
podatku od wódki i od cukru, wstawione eą do 
bndzetu w tej samej wysokości, jak w roku po
przednim, a na podstawie cyfrowego zestaw i oni a 
ministra uzasadnioną jest nadzieja, że prelimi
nowane te pozycje w rzeczywistości osiągnięte 
zostaną w tych kwotach.

Wynik ze sprzedaży tytoniu w trzech pier
wszych kwartałach r. 1889 dowodzi' powolnego, 
ale ciągłego wzrastania tego dochodu.

Przy preliminowaniu podatku od cukrn mu
siano uwzględnić powitani# kilku nowych fabryk 
cukru barakowego na Węgrzech.

Zwiększenie pokrycia wydatków m inister
stwa handlu w kwocie 4,087.280 zł. uzasadnione 
jest mianowicie wyższemi pozycjami w richn 
kolei państwowych, w opłatach pocztowych i po
cztowych kas oszczędności.

Wynik cyfrowy przedłożonego preliminarza 
wobec zeszłorocznego jeet wprawdzie o 1,582.252 
zł. mniej pemyślny, jeżeli jednak z obu preli
minarzy wyłączy się celem zbadania rzeczywi
stego rezultatu, wezystkie wydatki, mająoe cha
rakter ek8cepcjonalny, okaże się ną rok 1889 
zwyżka w kwocie 17,442.733 zł., zaś na r. 1890 
zwyżka w kwocie 15.519.839 zł.

Wykończone już zamknięcie rachunków za 
rok 1888 wykazuje w wydatkach 546,927.974 zł., 
w dochodach 518,692.581 zł., niedobór tedy wy
nosi 83,235.443 zł., w porównaniu z prelimino
wanym niedoborem o 8,838.727 zł,, więcej. Ta 
nadwyżka w niedoborze wynika z czasowego 
przestawienia dochodów z podatki od cukrn, 
skutkiem nowego systemu podatków spożywczych, 
który rozpoczął obowiązywać od 1. sierpnia 1888. 
Ponieważ podatek od eukru w preliminarzu za 
r. 1888 został obliczony wedle dawnego ęyetemu, 
okazał eię w faktycznych dochodach z tego poda
tku ubytyk w sumie 22,754.248 zł., który jednak 
nie dopuszcza niepomyślnego na przyszłość wnio
sku pod względem wyniku podatku od eukra. 
Z wyjątkiem tego ubytku, inne pozycje budżetu 
za rok 1888 nietylko nie okazały ,*ię^mepoinyśl- 
niejszemi od preliminowanych, lecz owszem ko
rzy staiejszemi o 15,865.521 zł. Przedewezystkiem 
dochody okazały eię wyżezemi o 19,151.212 zł. 
Niedobór został pokryty po więkezej części zapa
sami kasowemi.

Pomimo iż etan kae okazał się w ten spo
sób pomyślnym, wystarczył jednak jeszcze na po
krycie kredytów dodatkowych, przeznaczonych 
na wsparcia dla dotkniętej klęskami ludeości, eo 
się tłóm&czy obfitszym przypływem dochodów 
państwowych.

Doohód z podatków stałych w okresie od 
1 stycznia do 81 października br. był o 1,289.000 
zł., dochód z podatków niestałych o 14,598.000 
zł. pomyślniejszym niż roku poprzedniego. Klę
ska głodowa, nieurodzaj i wylewy, któremi zo
stało nawiedzonych kilka krajów, przyczem oka
zała się potrzebną natychmiastowa pomoc pań- 

datków, przadstawił miniiter, że ogólne zapotrze- stwowa, nie były na szczęście powszechnem zja-

Komisja dla k o d e k s n k augja e g o  odby
ła onegdaj ostatnie posiedzenie. *$$inieter spra
wiedliwości oświadczył, że co do przyjętego przez 
komisję ograniczenia ces. rozporządzenia z 20. 
kwietnia 1854 r., rząd nie może zająć żadnej 
stanowczej postawy, ponieważ minister sprawie
dliwości musi porozumieć sią z ministrem spraw 
wewnętrenych. Przy końcu posiedzenia wyraził 
m iniiter podziękowanie komisji za jej pracę. 
Pęzewed piczący Michalski podzięko wal. nuąiatrowi. 
i reprezentantowi rządowemu p. Knollowi, poczem 
ogłosił rozprawy komisji za zamknięte.

Według wywodu ministra Dunajewskiego 
preliminarz budżetowy przedstawia się jak na- 
stępeje:

Ogólne wydatki wyneszą 545,475 660 zł. 
Pokrycie zaś wynosi 546,418.477 zł., a zatem 
przedstawia się nadwyżka 942 817 zł. Ogólne 
wydatki w porównaniu z tegorocznemi są wyższe 
o 5,429.775 zł. Do zapotrzebowania r. 1889 trze
ba jednak jeszcze policzyć dodatkowe kredyty na 
zapomogi, na budowę kolei Jasło-Rzeszów, a za
tem preliminarz wydatków faktycznie tylko o 
8,487.574 zł. jest wyższym.

Omawiając pojedyncze pozycje budżetu wy-

bowanie na wspólne wydatki wynosi 99,767.589 
zł., wobec r. 1889 jsst przeto niższem o 4,888.463 
zł. E tat m iiisterstw a spraw wewnętrznych wy
kazuje żądania wyższe o 313.443 zł., minister
stwa obrony krajowej żądanie wyższe o 8,188.841 
zł., a to na nowe uzbrojenie landwery, zaciągi 
i wykształcenie rezerwistów zapasowych, ochotni
ków, na zwiększone koszta amunicji itd.

Ministerstwo wyznań i oświaty wykazuje 
zwiększone żądanie 367.851 zł., przeważnie na 
etat oświaty; żądanie ministerstwa skarbu wyż
sze w ogóle o 549.768 zł. E tat ministerstwa

wiskiera. W ogóle i szczegółach w położeniu 
ekonomicznem objawiało się wprawdzie powolne, 
lecz trwałe polepszenie i ciągły postęp.

Minister zapowiada liczne finansowe refor
my, mianowicie na polu podatków stałych. Prze
dłożenie, które wkrótce zostanie w tej mierze 
wniesionem, będzie miało na celu sprawiedliw
szy rozdział eiężarów podatkowych celem przy
niesienia ulgi tym, którzy zbytnio dotychczas 
byli opodatkowani, a przedewezystkiem uboższym 
kontrybuentom. W tej mierze ma być zapropo. 
nowanym m i e r n i e  z w i ę k s z a j ą c y  s i ę  po_
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P A N G U E .
(Odczyt, wygłoszony na cele dobroczynne przez p. Leopolda 

Janikowskiego dnia 2. b. m.)

Towarcyez Begezlńekiego, p. Janikowski, 
zdawał w poniedziałek przed licznie w sali ratuszo
wej zebraną, wyborową publicznością — sprawę z 
swej drugioj wyprawy do Afryki.

Punktem jej początkowym była zatoka Co- 
rieco, przyjmująca w swój rezerwoar wody ca
łego systemu rzek i rzeczek okolicznych. Naj
większy z tych strumieni nosi nazwę Muni i 
jego to łożyskiem posunął sic p. Janikowski 
w głąb krajn ku górom kryształowym (Ssrra do 
Gristal). Osiedlił «ię ta n  ud lat kilku wojewni* 
ezy i ludożerczy szczep Peogue, który wyparty 
z głębi Afryki przez plemiona arabskie, porzucił 
piorwotną swą, śyżniejssą ojezysnę.

Wyprawa napotkała na większe trudności, 
niźli nas* podróżnik sądził. Psngue boją się bia
łych i zieją ku nim nieuawiśsią. Kiedy Ja n i
kowski dążył w głąb ich kraju, nie stawiali mu 
przeszkód w przypuszczeniu, że nie zechce dłu- 
żoj zabawić między nimi i zwiedziwszy okolieę, 
powróci do zatoki. Kiody jednak podróżnik przy
bił do brzegu i w górach rozbił namioty, rozpo
częła eię walka podjazdowe. Znając przewagę 
breni europejskiej, nie śmieli wprawdzie Pangue 
wprest zaatakować obozu; oeaosyli go natomiast 
i trzymali w oblężeniu. Robotnicy, ktśryeh Ja 
nikowski wysyłał do laeu po materiał budowlany, 
ginęli bez śladu; pociąganie prowizji stało ei
niemożliwe; nawet wodę trzeba było czerpać po 
gradem knl nieprzyjacielskich. Tymczasem zaś 
prewiant wyczerpał się, sytuacja była z dniem 
każdym eoraz rozpaczliwsza. Wówezas Janikow
ski pozostawiwszy połowę swych ludzi w no
wej oeadzie, sam z drugą połową popłynął 
aa  położoną n ujścia Muni wysepkę Elobi, 
aby zaopatrzyć się w nowe zapasy żywności. 
Sądząc, że to odwrót, nie przeszkadzali mu

krajowey, z powrotem jednak przyszło po
dróżnikowi oiężką stoczyć z nimi walkę. Z o- 
sad wysypała się eała ludność na brzegi i 
celnemi strzałami raziła białych. W najkry- 
tyezniejszej chwili ocalał Janikowski jedynie 
dzięki swemu tłumaczowi, który rzueiwezy eię 
do wody, wywrśeił łódź królewską. Obwieszony 
amuletami i bronią kacyk omal nie utonął. Pow
stało samięszanie, z którego korzystając Jani
kowski, popłynął dalej. Wkrótce ekspedycja napo
tkała na nowe tłumy krajowców, a tu już nie udało 
jej się wyjść obronną ręką. Wszyscy ludzie J a 
nikowskiego zostali uwięzieni. Obawiając się o los 
ich, zażądał podróżnik interwencji gubernatora 
hiszpańskiego — i to pomogło.

Kacykowie ofiarowali mn nawet przyjaźń, 
którą też w sposób solenny zawarto. Traktatom 
takim towarzyszy osobliwa ceremonia. Kacyk 
nadciął skórę na ręce, tak, że krew wystąpiła; 
to samo uczynił Janikowski. N aitępite  spożyto 
umoczone we krwi owoce orzechu kola i ślubo
wano sobie przyjaźń słowami: „Od tej chwili 
przyrzekam ci być bratem*.

Jakoż w istocie zapanował odtąd spokój. 
Z czasem weszło nawet zaufanie w obustronny 
stosunek, dzięki czemu Janikowski miał możność 
wejrzeć głębiej w życie czarnoskórych, niż się to 
udało uczynić wielu innym podróżnikom.

Pojęcia religijne zasadniczo nie odstępują 
od naszych, ale w szczegółach są zbieraniną po- 
J8® .i dobrych, zdradzają niski poziom cy
wilizacji i dzikość szczepu Pangue. Największą 
ich świętością, głównym fetyszem jest Ambitni. 
Zasadził on naprzód banan, maniok i kukurudię, 
potem dopiere stworzył świat i ludzi. Ambiani 
przebywał z początku w krainie czarnyeh, później 
zagniewawszy się na n ith , przeniósł ewą siedzibę 
do Tangani (białych).

Pangue wierzą w wiokuistość duszy, ale o 
życiu przyszłem dziwaczne mają wyobrażenia. 
Wiara ich w tym kierunku trąci metampsychozą. 
Sądzą mianowicie, że dusze ezarnych obleka 
Ambiani w białe skóry i tak powstają Tangani. 
•Ty sam, mawiali nieraz Janikowskiemu, byłeś

kiedyś pomiędzy nami, bo po co w przeciwnym ra
zie przybywałbyś tutaj ?•

Mając cel praktyezny na oku, podróżaik 
alitylko wiary tej nie osłabiał, lecz owezem ją 
podtrzymywał. Uważano go też za osobę mają
cą bezpośrednie z Ambianim stosunki; raz wystą
pili nawet Pangue z prośbą, aby napisał do 
Aabiaaisgo, błagając go w ich imieniu o powrót.

Ow Ambiani nie wszystkie duchy przemie
nia w Tangani. Gsęść ich pozostawia on pomię
dzy czarnymi, aby strzegły sadyb rodzinnych.

Wszyscy Pangue wierzą nadto w tz. Ibuś 
tj. istotę duchową tkwiącą w każdym człowieku. 
Kult jej jeet podstawą ludeżerstwa tego szczepu. 
Ibuś bowiem nie ma z początku samówiedty. 
Aby zbadać, czy on istnieje w dzioeku, smażą 
rodzice kawał ludzkiego mięsa, a skoro pacholę 
zwabione zapachem pieczeni przyczołga się do 
mej, dowód to, że Ibuś już w niem eiodzf.

Następnie, gdy malec podrośnie w chłopaka, 
wyprowadzają fetyezerzy Ibusia z biernej jego 
reli. Za sutą zapłatą przyrzekają uczynić go 
uległym woli tego, w kim przebywa. Zapłata 
jednak nie wystarcza. Fetyszer żąda od chłopca, 
by poświęeił mu kogo z bliskich. •Ojca ci nie 
dam, ani matki, brzmi odpowiedź, ale weź kre
wniaka mego, gdy to konieczne".

Nazajutrz krewniak umiera nagle — otruty, 
a chłopak spożywa lek sporządzony przez fety- 
szerów z jego siała i ziół różnych...

Tak więc każdy Pangue dwa przynajmniej 
razy w życiu zjada mięso ludzkie.

Okrucieństwo przobija eię także w innych 
zwyezajach tego plemienia. Gdy kacyk 4mrze, 
zabijają wezyetkie jego żeny. W razie śmierci 
zwykłego człowieka, wdewy rozbiera pomiędzy 
siebie rodzina.

Dziwacznie przedstawiają się dla europej
czyka żałobne obrzędy Paoguesów. Trupa oble
piają oni gliną, a maszczą się nią także wszy
scy obowiązani do odbycia żałoby. Wieczorami 
na grób nieboszczyka noszą jadło i napoje, 
w przeciwnym bowiem razie grozi domowi z jego 
strony zemsta. Po miesiącu rozkopują grób i

czaszkę zabierają. Odtąd stanowi ona świętość 
rodzinną i odgrywa podobną rolę, jak w staroży
tnym Riymio lary i penat

We wszystkich obrzędach podstawę stano
wią tańse. Janikowski miał sposobność przypa
trzeć się tańcem na cześć duchów — „Mekukn*. 
Była to wielka uroczystość, w której cała okolica 
brała udział. Wsie wszystkie odświętnie ustrojo
no, brzmiały bębny, cała ludzkość męska wyru
szyła na polankę lasu, gdzie taniec miał się 
odbyć. Fetyszerz urządzili tam rodzaj teatru, 
na którym przy odgłosach muzyki pokazały się 
dwie figurki podtrzymywane przez ukrytych ka
płanów. Tańce rozpoczęli król i fetyszerzy. N a
stępnie uderzone w dzwon, spadła zasłona i oka
zał się za nią stos czaszek. Obecni złożyli ofiary 
z jadła i napojów. Rozpoczęte na nowo tańce 
przeszły w końcu w szaloną orgię.

Janikowski zapytywał, co się dzieje z ofia
rami. Kacyk zdradził mu i tę tajsmnicę. Po obrzę
dzie wpadają do osad męzesyźni, czyniąc gwar i ha
łas i nak&zująe, tby kobisty wraz z dziećmi do chat 
się kryły, gdyż nadciągają duchy. Zamiast du
chów tymczasem sunie transport ofiar, które 
potem król z fetyszerami wygodnie spożywają.

Fetyszerzy w ogóle żyją z łatwowierności 
ewych ziomków. Główny dochód dają im taliz
many. Sami nie wierząc w ich skuteczność, mają 
jednak talizman na wszystko.

Pangue otaczają także szczególną czcią ró
żne zwierzęta i drzewa. Tu np. uważają za isto
tę boską słonia, tam żółwia, ówdzie tygrysa.

Miasta ich wszystkie jednakowe. Zakładają 
je przy brzegach rzek, a cała osada krystalizuje 
eię dokoła jednej długiej ulicy. Nikt więc nie 
zdoła przecisnąć eię nieepostrzeżenie. Domy dla 
kobiet budują osobne. Są to kurne lepianki. 
Oświetlenie chatom daje ognisko i płomienie ko
ry żywicznej, która nadto zapełnia miłym aro
matem wnętrze izby.

Ubiór Panguesów jest bardzo prymitywny. 
Ludność nadbrzeżna stroi się w tkaniny europej- 
suiej. Im głębiej jednak w ląd się zapuszczamy, 
spotyka wzrok podróżnika coraz większą nagość.

Tu noszą skóry małpie n biódr przewieszone, 
ówdzie zasłony z liści — jeszcze dalej zaś cho
dzą zupełnie nago. Go do dziewcząt, to cała ich 
toaleta składa się z branzolet na rękach i nogach
i pask* dokoła bioder.

Szczególną wagę przywiązują do ubrania 
głowy zarówno mężczyźni, jak kobiety. Na gło
wie każdego Pangue błyszczy mnóstwo cacek, 
nie przyczynia się zaś do czystości okoliczność,
ii  koafiury owej nigdy nie zdejmnją.

Pangue odznaczają się wielką pracowitością. 
Ich wyroby garncarskie 1 kowalskie są nieraz 
zdumiewająco misterne, zdradzają poczucie do
brego smaku i cieszą się ustaloną już sławą. 
Przez dzień eały osady Pangnesów przedstawia
ją pustki. Na ulicach nie ujrzysz nikogo. Męż
czyźni zajęci częścią w waretatach, częścią łowa- ’ 
mi. Kobiety dozorują domu i wygniatają olej pal
mowy. Dopiero wieezorem osada ożywia się. Przy 
dźwięku bębnów rozpoczynają Pangue tańce, 
ulubioną swoją zabawę. Piękny w istocie jest ta
niec, w którym biorą udział pary, kobieta z męż
czyzną. Przedstawia on symbolicznie wezyetkie 
przejścia miłości. Taniee grupami, po jednej stro
nie kobiety, po drugiej mężczyźni — przewyższa 
swem wyuzdaniem „cywilizowanego" kankana. 
Taniec taki trwa, aż do zupełnego wyczerpania 
sit tancerzy.

Prócz garncarstwa kwitnie u nich wyrób 
łodzi. Wyrabiają także kauczuk. Sok płynący 
z nadciętych łodyg rośliny gotują z solą lub so
kiem cytrynowym aż do stanu tęgości, następnie 
zaś wyrabiają go w krążki i jake taki dostaje 
się kaucznk do handlu.

Heban jest nadzwyczaj tan i; dostać go mo
żna za koszta transportu, eam zaś materjał nie 
ma prawie ceny.

Go się tyezy kośei słoniowej, to rzadko tyl
ko ofiarują ją na sprzedaż, mimo że słoni jest 
obfitość wielka.

Pangue nie są wybredni w jedzenia, spo
żywają wszystko żywe, nie brzydzą eię ani 
robactwa, ani jaszczurek. Wędzą je, lub gotują i
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d a t e k  o s o b  o w o - d o c h o d o w y  w związku z 
częśeiowam przekształcaniem p o d a t k u  z a r  o to- 
k o w e g e ,  który zsstanis odpowiednio zmniej
szony.

W końcu minister czyni uw&gf, że warun
kiem przeprowadzenia wszystkich tych ważnych 
zadań jest okoliczność, aby tylą ofiarami i tru 
dami zdobyta równowaga w finansach państwo
wych i nadal tek została utrzymaną.

Preliminarz budżetowy na r. 1890 okazuje 
się nad z wy ci aj pomyślnym, skoro właściwa prze- 
wyżka nad regularnemi wydatkami wynosi prze
szło 15 milionów; nietylko wszystkie wydatki 
będą pokryte, ale także będą poezynione inwe
stycje w ku osie przeszło 14 milionów zł. Toteż 
wywód finansowy Dunajewskiego przyjęła prawi- 
•a oklaskami; ustęp o zamierzonem zaprowadze
niu prsgresyjnego podatku dochodowego zrobił 
bardzo dobre wrażenie. Także lewica w gruncie 
rzeszy nie ośmiela się przeczyć, że równowaga 
w budżecie została przywróconą, mimo iż jej or
gana wypowiadają przeciwne zdanie. Pisma wie
czorne omawiają jednak wywód krótko i bez 
zwykłego sceptycyzmu. Nowa Press* powiada, że 
przewyżkę doehodów poehłoną szybko dodatkowe 
kredyty; Dunajewski długo musi czekać, zanim 
przywróci w państwie ekenomiezny porządek.

posła Wojciecha Dziednszyckiego
w ogólnej rozprawie budżetowej

na posiedzenia sejmu z dnia 22. listopada b. r.

(Dokończenie).
Nastał wrsazcie czaa, w którym wolne nam 

mówić o sobis, w którym posiadamy autonomię, 
która chociaż pod moralnym względom nie wy
starcza dla nas, nie odpowiada ani histerycznej 
tradycji, ani narodowemu powołaniu w tej pełni, 
w którejbyśmy pragnąć m ogli; jednak byłaby 
nam umożliwiła wielką i użyteczną pracę spo
łeczną, gdybyśmy mieli tylko po temu siły eko
nomiczne, gdyby tylko nikt nie przeszkadzał 
rozwojowi tyeh aił ekonomicznych.

Nastały równocześnie czaBy wysokich oen 
zbożowyeh, które umożliwiły pewien rozwój i 
nadzieję lepszej przyszłości, ale zarazem zadniało 
na widnokręgu wielkie niebezpieczeństwo dla 
kraju naszego. Wówczas rządzące stronnictwo 
w Wiedniu, lewica zapragnęła reformy podatku 
grantowego.

Ta reforma podatku gruntowego była 
w istoeie swej barbarsyństwem, o którem Fran
cuz albo Anglik nie byłby nawet chciał słyszeć, 
gdyby ktoś coś podobnego był zaproponował, 
bo ta reforma miała na tem polegać, iż podatki 
saehednich prowincyj miano przewalić na naaz 
kraj. Miano nam po prostu skonfiskować znaczną 
część naszych majątków i innym zrobić z tej 
ezęśei darowiznę; bo pedatek stały jest hipoteką 
ciążąca na m ajątku; powiększenie go powinno 
być tylko w najnaglejszych wypadkach dozwo- 
lonem, ponieważ jsat zabraniem częśsi majątku, 
zmnitjszrniem wartości majątku posiadanego 
przez opodatkowanego.

Piorwoj konieczna potrzeba podwyższyła 
podatki stałe, teraz zaś bez żadnej koniecznej 
potrzeby grosiło to straszne niebezpieczeństwo 
rolnistwu naszemu. Z mniejszym przestrachem 
patrzyliśmy wtedy dlatsgo, żs ceny były wyso
kie, gdyż nietylko wartość, ale i dochód z ziemi 
się podnosił. Mimo to walczono długo, walczono 
uparcie, aby do tego nie przyszło, i jak tu wspo
mniano zaszczytnie pamięć byłego szefa depar
tamentu drogowego, tak nieeh mi wolno będzie 
zaszczytnie wspomnieć pamięć śp. Erzeczuuo- 
wicza, który życie całe swoje poświęcił temu 
celowi, aby kraj cały ochronić od grożącego nie
szczęścia.

Inny poseł, gdy już przyszło do zakończe
nia sprawy, gdy już się system polityczny je
szcze raz zmienił, óp. Sm&rzewski przez układ 
zawarty w ostatniej ekwili, klęskę tę w znacznej 
części od nas odwrócił; ale spadła, spadła, tylko 
pomniejszona, spadła tylko dzieląca się ze swoim 
upadkiem pomiędzy nas a kraje alpejskie pań
stwa; padła na wsobednie powiaty, które są je
dynie rolnicze, które jedynie eksportem zboża, 
a nawet nie bydłem żyją, na te powiaty spadła, 
i spadła pomniejszając majątek każdego poszcze
gólnego bez względu na to, czy to pan, ezy 
włościanin, czy ktokolwiekbądź inny, kto miał 
kawał ziemi. Odtąd każdy kawał ziemi tyle 
mniej był wart, o ils ten podatek na tę ziemię 
spadł.

z wielkim jedzą apetytem. Główne jednak ich 
pożywienie stanowi korzeń rośliny manioku.

Wspomnieliśmy już o wielożeństwie panu- 
jącem w tem plemieniu. Trudno zaś nawet 
wymagać, aby u szczepu znajdującego się w sta
nie zupełnej dzikości, obie strony małżeństwem 
związane równe miały prawa, skoro i my, Tan- 
gani, nie doszliśmy jeszcze do tego stanu. U Pan- 
guesów małżeństwo nakłada obowiązki tylko na 
kobietę; mężczyzna w niczem nie potrzebuje 
się krępować. Wiarołomstwo jego nie jest uwa
żane za występek; sam nawet ułatwia je innym, 
goszcząc bowiem kogoś z całego serca, przypu
szcza go do korzystania ze wszystkich dóbr swych, 
nie wyłączając żon także. Natomiast wiarołomstwo 
kobiety jest karane z całą surowością.

Go do ilości żon, jakie wolno sobis Psn- 
guesowi przybierać, zwyczaj nic nie orzeka. De
cyduje tu jedynie zamożność. Kto bogatszy, ten 
też ma liczniejszy żon tabor.

Kobiety wystawiane są po prostu na han
del. Za małą dziewczynę płaci się przeciętnie 
100 dolarów. Przyszły małżonek zabiera ją  do 
domu, a gdy ona dojdzie do 10 lat życia, poślu
bia. Kobiety Panguesów zostają w regule między 
lity m  a lity m  rokiem życia matkami. Prędko 
też więdną, starzeją się i rzadko późnego docho
dzą wieku. Bezdzietność żony uprawnia męża do 
zażądania zwrotu wyłożonych na nią wydatków. 
Gdy zaś małżeństwo zostanie uszczęśliwione 
bliźniętami, jedno z dzieci ginie od ręki oj- 
cewskiej.

Jednakże i tu nieraz, gdzie dzikość jeszcze 
w eałej pełni kwitnie, zdarza się, że „miłość" 
dziwa swe czyni". Wypadki wykradania dzieweząt 
nie należą n Pangnesów do rzadkości. Bodzice 
dziewesyny nie bardzo to biorą sobie do serca. 
Bo8zcz% oni tylko pretensje eo do wynagrodzenia. 
Podnosi jo ojciec porwanej, zazwyczaj po upły
wie miesiąca. Jeśli uwodzicielowi sprzykrzył się 
w tym czasie czarny ideał, zrzeka się kobiety i 
płaci tylko drobne odszkodowanie. Jeśli zaś od
mawia wprost wszelkiej kompensaty, wybucha 
wendeta. Walka taka toczy się nietylko pomiędzy

Złagodzono ten grom tom, że nie od razu 
mieliśmy zapłacić całą wysokość nowego poda
tku; rozdzielono ten przyrost na lat 10.

I  aiech mi tu wolno będzie podnieść skar
gę, która się dała słyszeć we wszystkich okoli
cach, tym podatkiem dotkniętych.

Od chwili, jak nastąpiło stopniowi podwyż
szenie pedatku, tylko najświatlejszy i najzapo- 
biegliwszy opodatkowany wie, ile ma podatku 
zapłaeić, a wszyscy inni l is  wiedzą. (Głosy: tak). 
Włośeianie są rzuceni na paatwę ślepego przy
padku, ladajakiego biurowego nieporządku, który 
się wkradnie tak, że chłop płaci częstokroć 
wskutek tego pedatki, których płacić nie powi- 
niea, nie tylko, że jeden płaci za drugiego, że 
nie wie, w jakiej chwili podatek jest zapłacony.

Opłata podatku od czasu, jak została prze
niesiona do powiatu, co jest rzeszą dobrą, od 
czasu, jak gmina nie sama zbiera, leez podatek 
płaci się w urzędzie podatkowym, bywa połączo
ne z uciążliwością, którą tu ua tem miejscu 
w tej ehwili podnieśó muszę. Wszystkim wiado
me, że dla naszego ehłopa ezas jest więcej pie
niądzem jak dla kogokolwiek innego tu w na
szym kraju.

Wazak każdemu wiademe, że ohłopa mają
tku największą częścią są jege ręce i aiła jego 
pracy. Jednakie jak się dzieje? Bywa powoły
wany do miasteczka do zapłaty podatku. Często 
oałymi godzinami, dniami nawet czeka w miaste
czku, w którem ma zapłaeić. W  urzędzie jednak nie 
ma czasu, nie przypuszczą go, odejdzie więc 
w dzień naznaczony, w którym został powoła
ny z niczem, przychodzi w inny dzień, i okazoje 
się, że to nie ten dzień właściwy, i musi dalszy 
czas tracić. (Głosj : prawda 1)

Proszę panów! te zmiany podatku, te pier
w sze gromy, które spadły na nasz kraj, zaszły 
wtedy, kiedy zmieniły się jeszeze dalsj i korzy
stniej dla nas okoliczności pelityczne.

Nietylko mieliśmy system konstytucyjny, 
ale mieliśmy rząd, który głośno się przyznawał 
do tego, że nsm sprzyja i mieliśmy niejedno mo
ralne sadowolenie, w niejednym względzie czu
liśmy, że możemy do toku dziejów się mięszać 
czynnie, a spoglądając na to, eo się działo wszę
dzie po za tem państwem, postanowiliśmy wszel
ki emi siłami i z wszelką ofiarnością popierać 
państwo i nieść państwu w darze każćą rzecz, 
której państwo dla swojej potęgi domagać się 
będzie.

Nastały wtedy czasy w Europie, w których 
wymagania państw się spotęgowały, nastały ezaay, 
kiedy Europa najsżyła się od bagnetów, nastały 
czasy, w których ezłowiek każdy stał się-żołnie- 
rzwm i ten, ktoby nie dźwigał bagnetu lub pan
cerza, odpewiednio do swoich sił, a nawet po 
nad swoje siły obliczonego, wydawałby się bez
bronnym wśród zbrojnych a nieprzyjaznych potęp. 
Dla tej przyczyny nastąpiły od tege czasu eiągfe 
a nieustanne ofiary w każdej dziedzinie niesione 
dla państwa, podatki nowe po nowych podatkaeh 
na nas spadały. Ja  nie akarzę się na to, ale to 
wiem i podnieść m uszę; a ubolewam, jeźali wy
konanie niektórych podatków jest takie, iż prze
zeń korzyści dla państwa nie ma, a szkoda ogro
mna spada na kraj.

Mówiliśmy o takich podatkach przed kilko
ma dniami i konstatuję, że taki właśnie poda
tek zaciężył na tych samych szerokich przestrze
niach kraju, które zostały dotknięte najwięcej 
powiększeniem czyli reformą podatkn gruntowe
go; że ten podatek tak oddziałał na te okolice 
kraju, iż w tej chwili gorzelń mnóstwo stoi zam
kniętych, inne zaś oglądają się za tem , czy 
będą mogły istnieć, a po gorzelniach i gospo
darstwa prsyshodzą już do tej graniey, w której 
nie będą mogły ani twoich ani państwowych 
opędzić potrzeb.

Niedaleką jest ta ehwils, w której kraj 
nasz złamany ciężarem, który dźwigać musi, za
woła: „Już nie mogę — chciałbym alo już nie 
fflogę*.— Wezyetko to jednak powetowanemby być 
mogło; wiadomo każdemu, który się sprawami 
politycznymi i ekonomicznymi zajmuje, i i nie
raz jakieś społeczeństwo dźwigało olbrzymie cię
żary, ale jeśli mu oddawano choć jedną dzie
siątą część tego, co wydało, na pokrzepienie sił, 
jeśl i mu dawano pokarm i pożywienie, które mu 
było niezbędne podżwignął się i wzmógł się na 
siłach.

To też od długiego szeregu lat odzywamy 
się i upominamy o to, ażeby nam dane te środ
k i , za pomocą których się pedźwigniemy, za 
pomocą których staniemy w tem położeniu, iż- 
byśmy i swoje ciężary i cudze mogli ponosić, 
i państwu przynosić nierównie więcej dochodu 
niż dotąd, i u siebie tworzyć przez Sejm kra
jowy, przez powiaty i gminy takie instytucja 
bez których do dobrobytu krajowego dojść nie 
możemy. Ale czekać musimy długo, póki okoli
czności nie zajdą takie, któreby wreszcie rzą-

interesowanymi rodami; częste całe osady biorą 
w niej udział.

Już to walka zdaje się być ulubionym Pan
guesów sportem. Do wywołania jej służą niekie
dy zgoła błahe powody, drobnostki, które u nas 
staćby się mogły so najwyżej punktem wyjścia 
procesu cywilnego.

Broń Panguesów składa się z starych kara
binów, syattmn skałkowego lub kapiszonowego, 
dostarczanych przez faktorje europejskie.

Broń ładują nie kulami jeno grubymi sie- 
ktńcami z żelaza. Oczywista nabój taki „rwiea, 
n:v przykładają więc strzelb do ramienia, jeno 
trzymają je w powietrzu. Mimo to, obdarzeni 
z natury bystrym wzrokiem, strzelają celnie.

We wojnie kanibalizm znajduje u Pangue
sów uprawę bardzo rozległą. Zabranych jeńców 
dręczą wprzód, a potem — zjadaja. Czynią zaś 
to nie dlatego, jakoby mięso ludzkie szczególnie 
przypadało im do smaku, lecz aby literalnie wro
gowi dopiec do żywego...

Oto w głównych zarysach żyeie i obycza
je dzikiego szczepu, wśród którego p. Jan i
kowski spędził trzy lata prawie. Cywilizacja u- 
czyniła tam jeszcze bardzo mało, wdzierają się je
dnak zwolna jej promienie i do tej odległej kra
iny. Pierwsze kroki nczynili 0 0 . Jezuici, rozrzu
ciwszy w około swe misje. Dobroczynnej tej 
propagandy skutek już się tu i ówdzie objawia, 
a wytrwałość, z jaką jest ena prowadzoną, każe 
jak najlepszych spodziewać aię rezultatów.

W sposób zajmująey i żywy przedstawił p. 
Janikowski swe spostrzeżenia. Odcayt posiadał 
wszystkie warunki po temu, aby obudzić zainte
resowanie.

Sam przedmiot zawiera w sebie sporo siły 
atrakcyjnej, dziś zwłaszeza, gdy powrót Stanleya, 
na którego patrzą oczy eałego cywilizowanego 
świata, nadał mu znamię aktualności.

Hueznemi oklaskami wynagrodzono trud 
szanownego prelegenta, poczem grono ciekawych 
otoczyło jeszcze stoliki, aby przypatrzyć się zło
żonym na nich wyrobom Panguesów.
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dowi umożliwiły spełnienie tych samych preśb 
i żądań. Czekamy długo i czekać będziemy cią
gle, aż wreszcie sił nam nie stanie, aby jeszcze ! 
dłużej czekać. Niedawno temu. bo tego roku na ; 
wiosnę, żądania te wszystkie prawie zostały ! 
znowu wypowiedziane nie w tej Izbie, ale w par- j 
lamencie wiedeńskim przez najpoważniejszego 
męża z naszego koła polskiego. Zatem tylko 
przypomnieć się należy, żę rzeki nasze co roku ; 
prawie rozlewają się na catem Podgórzu ed Kut ' 
aż do Biały, wszędzie wyrządzają najokropniejsze 
klęski, wszędzie mięszają grinice, wszędzie etru- ’ 
dniają rozpoznanie własności, wszędzie lud ska
zują na wędrówkę z swojej wsi, albe na mieszka
nie wśród wody, wszędzie aiszezą plony, zamu
lają pastwiska, wyrządzają sskody nieobliczone 
krajowi i państwu. Żądaliśmy i żądamy, śeby 
nam państwo w tej mierze podało rękę, i sp o - : 
dziewsmy się, że to nastąpi* Podnoszono także 
i to bardzo wiele, że taryfy kolejowe « nas 
przedstawiają się tak, jak nigdzie w Europie.
0  tem mówił już tak szeroko mówca, siedząey 
po lewej stronie w tej Izbie (Szczepanewski), ii  
już do ekspozyeji przedmiotu powraeać nie 
mogę. Ale jeetto znowu punkt, któryby naszemu 
budżetowi krajowemu pomógł niezmiernie, któ- ; 
ryby umożliwił pracę około naszego podniesienia : 
się, gdybyśmy w tej mierze megli się doczekać 
spełnienia naszych próśb, naszych żądań, naszyeh 
potrzeb. J .

Od dawien dawna" szerzą się w naszym 
kraju skargi na to, iż sprawy sądowe nieskoń
czenie zalegają, ii przez to znowu stosunki wła
sności aą wszędzie eja» ie, stosunki dzierżawne 
utrudnione, stosunki kredytu zagrożone, także 
stopa procentowa, nie tylko w naszym kraju, 
prawda, ale w całej Austrji jest wyższą od stopy 
proeentowej innych krajśw na zachód połażo
nych, tak, że skoro się phejdsie granice austrja- 
cką, spotka się stopę procentową o półtora od
setki wyższą, jak we wsi zagranicznej o pół mili 
oddalonej.

W naszym kraju tę braki są tem detkliw- 
see, i# nie ma u nas dość aił sądowych, i że te 
siły sądowe, które są, tak samo łamią aię pod 
tiężarem swoich zadań, jak kraj się ugina pod 
eiężarem swoich podatków, mamy także nadzieję, 
że i tu rzeez się skończy, że tu także przecież 
przyjdzie chwila, w której nam dodadzą tych tro
chę sił, które nam potwolą aię podźwignąó. 
W sprawach komunikaeyj już także wspomina
łem, że mam nadzieję, że przecież rac la jbar
dziej zbożodsjne powiaty naszego kraju otrzy
mają wielką linię kolejową, która potrafi zboże 
z pod Zaleszczyk przeprowadzić na targi euro
pejskie bez długiej prze wózki na kołach. Wsze
lako, panowie, tu jak przy każdej kolei i my mu
limy ponieść ofiarę; tę ofiarę, którą teraz mamy 
uchwalać, poniesiemy zapewne, i w tej mierze 
otrzymamy znowu wprawdzie jakąś pomoc, ale
1 powiększymy na nowe eiężary.

Najdonioślejszą sprawą, o której mamy te- , 
raz nadzieję, iż ci, którzy kierują naszą nawą 
w Wiedniu, ją potrafią przeprowadzić, jest uregu
lowanie długu indemnizacyjnego, bez którego te 
uregulowania budżetu żadną miarą nie możemy 
doprowadzić de porządku, i żadną miarą nie mo
żemy czynić tych nakładów, które w kraju na
szym są potrzebne. Mam tedr nadzieję, że poli
tyczni przewódoy Koła polskiego w Wiednia 
rychło uwieńczą swoje działania, i że lasze  ży
czenia wreszcie zostamjtpehaiooe, nadzieję, która , 
jest choćby tylke tem ugruntowana, ze jeżeli to 
zostanie dłużej odwleczone, nie podołamy już 
ani temu, czego sami potrzebujemy, ani tem u,1 
c?.«go się od nas państwo domaga. |

Wtedy nietylko sadaoiem sejmu będzie 
tworzyć instytucje, któreby kraj mogły podno
sić, a w pierwszym rzędzie będzie te zadaniem 
autonomii lokalnej, bo jeśli dodatków do podat
ków pozbędziemy się w wielkiej mitrze, wten
czas ns fundacji dla Bad powiatowycb, na fun
dusze dla gmin znajdzie się więcej.

Jeden z moweów poprzednich mówił wła
śnie o Badach powiatowych i wywodził, że czyn
ność ich jest niedostateczna, że działalność nie 
odpowiada temu, czego było można się spo
dziewać. j

Nie przeczą, iż tak samo jak działalność 
s.jmu pewinna być nierównie wyższa we wszy
stkich sprawach ekonomicznych, oświaty, zdro
wia i tysiącznych innych, tak samo czynność 
Bad powiatowych mogłaby być i powinna nie
zmiernie spotęgowaną, ale potrzeba, żeby Bśdy 
powiatowe miały pieniądze, ale potrzeba, żeby 
nędza w kraju ustała; żeby ludzie mogli się 
zajmować autonomią, trzeba aby nie mieli cię-! 
żarów swoich i kłopotów domowych. Trzeba zno-1 
w u, aby się stało, czego kraj się domagał, aby 
krajowi oddano to pożywienie, za pomocą którego 
można i spotężnieć i wzmocnieć.

Powiedziane tutaj, że Bady powiatowe fioły 
się dziś już niepopularnemi, że Bady powiatowe 
u ludzi nazywają się „polskimi beoyrkami", że 
głos powszechny ludzi domaga się zniesienia Bad 
powiatowych.

Proszę panów 1 Sądzę, iż wydarza się czło
wiekowi o silnych przekonaniach, że głos jego 
albo głos jego przyjaciół najbliższych wydają 
mu się głosem powszechnym. Ta iluzja trafia aię 
każdemu, za tę iluzję nikt się nie gniewa, ale 
wiem, że z wyrazem „polski becyrktt nie apotka- 
ł«ra aię u ludu, ale w książkach, które się mię
dzy lud puazcza, w których jast wiale o tem, 
kiedy stały stały się jakie wyjątkowe nadużycia,; 
al« w których nie ma nigdy słowa, jak mnóolwo 
obywateli nie bierzmowanych przy chrzcie p r a - ' 
cujo gorliwie dla podniesienia dobrobytu i oświa
ty ludu, w których powiedziano, że bywają w 
Radach powiatowych błędy z zamiłowaniem po
pełniane, a nie powiedziano, że Bada powiatowa 
dla obszarów dworskich jest zbyteezna, jest cię
żarem, kłopotem i zajęciem, że jej celem i za
daniem jest pieczołowita, i tam, gdzie Bada po
wiatowa swój obowiązek spełnia, skuteczna praca 
nad kontrolą kas gminnych, nad umożliwianiem 
kredytu ludewego, nad budową dróg gminnych, 
nad tem wizystkiem, co przecie jeszcze teraz 
jest w naszej mocy mimo głodu, który kraj 
cierpi, a co ma na celu jedynie podniesienie 
moralne i materjalne loda, doprowadzenie do 
tego stanu obywatelskiego, w którym wszelkie 
już spory ustaną, w którym lud świadom swoich 
potrzeb nie będzie wierzył każdemu słowu po
dejrzliwemu, w którym będzie wiedział, jak ma 
się odwdzięczyć temu, który całe życie poświęcił 
praoy dla niejśo, który dla niego marnuje wła
sne mienie! Wtedy kraj nasz nie będzie słyszał 
dyskusji czy książkowej, czy sijmowej tego ro
dzaju, że jej ani mnożyć ani przedłużać n ie • 
cheę; a w razie potrzeby, wśród powszechnej j 
•światy i pewszechnego dobrobytu znajdzie się j 
teu zapał, o którym wątpił p. Bomańczuk i jakoj 
jednej idei słudzy, jako ludzie, którzy zarówno! 
wolności jednych i drugich, dobrobytu jednych 1 
i drugich, oświaty wszystkich w kraju braci, i 
bronić chcą, staniemy ręka w ręku i ramię przy*
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ramieniu, kiedy wielka zadzwoni dziejowa po
budka.

(Litzue brawa i oklaski; wiiszują zewsząd
mowtfy).

Spłata kapitałów wynagrodzenia za odjęcie 
propinacyjnego prawa wyszynku.
Gazeta urzędowa donosi: Celem uzyskania 

asygnaty na wypłatę kapitału wynagrodzenia, 
wymier&ouego przez dyrekcję funduszu propina- 
eyjnego po myśli §. 6. noweli propinaeyjnej, 
względnie dodatkowego wynagrodzeaia przyzna
nego w skutek wniesionej reklamacji, należy 
przedłożyć tejże dyrekeji podaniem wolnem e l  
stempla przekaz, t. j. uchwałę aądu realnego ze
zwalającą na wypłasenie powyższego kapitału 
(§. 9 noweli) saopatrzoną w klauzulę prawomo- 
•neśei tej uchwały.

Jeżeli wypłata kapitału nastąpić ma na rę- 
ee pełnomocnika, winien tenże ta łą c ijć  do po
dania w należytej formie wystawione notarjal- 
nie legalizowane umocowanie de podjęcia ka
pitału.

W podaniu tem należy zarazem wyraźnie 
»odmienić, czy uprawniony życzy sobie, by wy
płata nastąpiła przy tutejszej głównej kasie kra
jowej, jako kasie funduszu propinacyjnego lub 
przy jednym z krajowych c. k. urzędów podat
kowych, ezyli też żąda, by kapitał wynagrodze- 
aia przesłany mu został pecztą aa jego keazt i 
niebezpieczeństwo.

W załatwieniu podań, zaopatrzonych w po
wyższe wymogi, wyda dyrekcja ile możneści jak 
aajrychlej, asygnatę do kasy głównej krajowej, 
jako kasy funduszu propinaeyjnego ze wskazaniom 
miejsce i sposobu wypłaty kapitału i zawiadomi
0 tem uprawnionego względnie tegoż wykazanego 
pełnomocnika. Zawiadomienie te służyć będzie 
uprawnionemu jako legitymacja do podjęcia ka
pitału, który wydanym mu zostanie przez wska
zany w asygnacie urząd płatniczy z zachowa
niom przepisanych dla kas zwykłyeh środków 
ostrożności za wystawieniem nłeostemplowanego 
pokwitowania. W pokwitowaniu tem należy po
wołać datę i liczbę odnośnej asygnaty, jakoteż 
kwotę wynagrodzenia eyfrowo i słowami z poda
niem majętności tabularnej, której pedjąć się ma
jące wynagrodzenie dotyczy.

W razie, jeżeli uprawniony lub legalnie 
wykazany pełnomocnik żądał przosłania mu na 
jego koszt i niebezpieczeństwo należnego kapi
tału wynagrodzenia pocztą, winien po otrzyma
niu zawiadomienia o uskutecznionej asygaaoie 
wnieść w tej mierze wprost de kasy głównsj 
krajowej, jako kasy funduszu propinacyjnego prsy 
dołączeniu asygnatf i kwitu poświadczającego 
odbiór kapitału, podanie, w którem wskazać na
leży dokładnie miejsee, dokąd kapitał wynagro
dzenia ma być przesłany.

Z uwagi, iż w miesiącu styczniu należ; się 
spodziewać większego napływu podań o uskute
cznienie wypłat w mewie będących kapitałów, 
loży w intereoie tyeh aprawnionyeb, którzy już 
•ą w posiadaniu praekazów sądowych, aby już 
teras wnosili rzeocone podania, by dyrekcja była 
w możności jertcze w ciągu bieżąeego miesiąca 
priygotować potrzebne asygnaty.

Proces wadowicki.
Dalsza zaznania Banda.

Wczoraj 3. bm. przesłuohiwano w dalssym cią
gu naganiacza Banda. Zeznania jego budziły wielkie 
zainteresowanie. Zeznał on, że Ldwenberg telegrafował 
na budziku i pobierał za to taksy, że wychodźców 
trzymano w zamknięciu w szopach i w chlewach. 
Łówenberg policzkował wychodźców i podawał się za 
starostę. Band zeznał też, że za bilety okrętowe po
bierano po 90 zł. i wyżej, zapisując odnośne pozycje 
do osobnych ksiąg, które widział. Naganiacze mieli 
nakaz odbijać ajencji bremeńskiej wychodźców. Lan- 
derer sprawił nawet w tym celu kije.

N aganiacz Baranek
potwierdził to zeznania, jakoteż, że Herz namawiał go 
przed kilku dniami do zmienienia zeznań w śledztwie 
poczynionych, przyrzekając mu za to wynagrodzenie.

Przewodniozący na żądanie prokuratora zarzą
dził odosobnienie więzienia pięoiu głównych podoą- 
dnyob od reszty.

Przesłuchanie Hodury.
Następnie przesłuchano naganiacza Hodurę, któ

ry nowymi szczegółami uzupełnił zeznania Banda do
tyczące popełnianych na wychodźcach nadużyć i gwał
tów. Wychodźców zamykano faktycznie w chlewach
1 szopach, stała warta naganiaczy strzegła ich przez 
żandarmerję, a nocami całt fury wychodźców w sło
mie ukrytych przewożono za granicę.

Dalej przesłuchano naganiaczy Czyrowskiego, 
Baruaia, fiakrów Sohlamowiza, Glasera i Kergera, 
wreszcie starszego strażnika Kosteokiego, który tłó- 
maozy się tom, że wszystko, oo działał na korzyść 
ajencji, działał z urzędowego nakazu Srokowskiego i 
Iwanickiego.

Konduktor Ż m u d z i ń s k i  twierdził, że ogó
łem tylko 5 zł. pobrał, ale i te mu zabrał SchSner 
tytułem długu, a dalej że było polecenie dyrekcji 
kolejowej, aby ajencję popierać.

Austr. minioterstwo spraw wewnętrznych wy
dało właśnie surowo rozporządzenie przeeiw matac
twom ajentów emigracyjnych. Rozporządzenie podno
si, że wj konanie interesów w obrębie monarohii au
str©-węgierskiej przez koncesjonowane w Austrji za
graniczne towarzystwa transportu osób do Ameryki, 
a w szczególności hambursko amerykańskie „Packet- 
frachtenaktiengeseJlschaftM, rezydujące w Hamburgu, 
oraz północno niemieckiego Llyoda w Bremie, dały 
powód do najprzykrzejszych spostrzeżeń. Rozporzą
dzenie gani następnie bierne postępowanie ty oh to
warzystw wobec matactw ajentów, przez co są one 
współodpowiedzfelnemi za wszelkie ziemne strony 
owego „naganiania wychodźców". Dalej kładzie roz
porządzenie nacisk na potrzebę jak najbardziej zao
strzonego nadzoru zarówno nad czynnościami dwóch 
wyżej wymienionych, jak w ogólności wszystkich in
nych zagranicznych towarzystw, przewożących osoby, 
oraz bezwzględnego karania nieupoważnionych ajen
tów i usunięcia od dalszej działalności indywiduów, 
w tym rasie do odpowiedzialności pociągniętych.

Według dalszej osnowy rozporządzenia mini
sterstwa spraw wewnętrznych, władze węgierskie w 
Budapeszcie są w posiadana dowodów zgubnej dzia
łalności ajentów emigracyjnych, szczególniej w półno
cnych hrabstwach Węgier, którą również odnieść na
leży do biur emigracyjnych, koncesjonowanych przez 
władze w Austiji i Niemczech. Najbardziej skuteczna 
w tej mierse agitacja wyohodzi z Wiednia, a miano
wicie z pobudki towarzystwa żeglugi „Anohor Line“, 
oras półnoono-niegłieokiego „Lloyda" w Bremie. Zgu

bna ta w najwyższym stopniu działalność, która już 
nawet zwróciła na siebie uwagę takie władz wojsko
wych, ponieważ szczególniej wymierzona jest na lu
dzi młodych, zdatnych do pracy, powinna być sa- 
równo w interesie obowiązku służby wojskowej, jako 
też w interesie moralności publicznej, iwalczaną 
wszelkiemi godziwemi środkami jak najenergiczniej.

m
*  *

Dyrekcja kolei północnej w komunikacie do 
pism zaprzeoza, jakoby wydawała swym urzędnikom 
polecenie dyrygowania emigrantów do ajencji Hers- 
Klausner. Przeciwnie, dyrekcja tej kolei poleciła, 
zwłaszesa kasjerom pouezać emigrantów, że mogą oni 
dostać bezpośrednie karty do miasta portowego, a 
tam mogą bez pośrednictwa nabyć karty okrętowe.

Emilka ililan i żniwem
Lwów dnia 4. grudnia.

* M ianow ania. Namiestnik zamianował oficjała 
rachunkowego, Józefa Mfihlnera, rewidentem rachun
kowym : asystenta rachunkowego, Maijana Szymono- 
wioza, oficjałem rachunkowym, w końcu praktykan
tów rachunkowych Maijana Kruszyńskiego i Ludwi
ka Ohmurowioza, asystentami rachunkowymi w de
partamencie rachunkowym namiestnictwa.

Bada szkolna krajowa zamianowała: Stefana 
Gutkowskiego, w Kościelisku, stałym nauczycielem 
młodszym 2-klasowej szkoły etatowej w Bieńozycaoh: 
Wincentego Łabudę, w Jaworniku, stałym nauczy
cielem kierującym 3-klasowej szkoły etatowej w Jor
danowie.

* Do B ady  pow iatow ej złoozowekiej, przy wy
borze uzupełniająoym z grupy gmin wiejskich, wy
brany został Jan  Bosak, naczelnik gminy Banizowoe.

9 Prtzeiltę na opróżnione łao. probostwo reg. 
coli. w Uzzwi, nadało namiestnictwo kz. Wojciecho
wi Bogosiewiozowi, administratorowi w Limanowej.

* Jubileusz literacki Aurelego Urbańskiego, 
obchodzony będzie we Lwowie dnia 9. b. m. uroozy- 
stem przedstawieniem w teatrze, a następnie ucztą w 
lokalu Koła literaokiego, a w Krakowie d. 14. bm.

* Cesarzowa E lż b ie ta  przybyła wczoraj o 7l/a 
rano do Miramare, na pokładaie jachtu parowego 
„Miramar*.

* H e n ry k  S leu k iew iez  bawi w Krakowie.
* S ta n  zd ro w ia  k r .  A r tu ra  P o ta ak ieg o ,

bawiącego we Wiedniu, pogorszył się znowu.,
* Z a r a l i i .  Podporucznik Edward Obst Tarra- 

webr z 10 pp. przeniesiony w stan spoosynku.
Przeniesień i : podpułkownik Mieosysław Kotow

ski z 80 do 95, a major Adolf Wisohinka s 95 
do 80 pp.

Przeniesiony podporucznik Edward Yogelhuber 
z 59 pp. do korpusu żandarmeiji.

Mianowani rezerwowymi akcesistami w branży 
prowiantowej praktykanci: Gadomski Władysław dla 
magazynu we Lwowie; Schwager Izachar, tak samo; 
Połturak Emil, dla magazynu w Przemyśla; Mayer 
Jan, dla magazynu w Krakowie ; Śliwiński Bronisław, 
dla magazynu w Przemyślu.

Szeregowcy rezerwowi: Banda Konrad z 8 pp. 
dla magazynu w Krakowie; Dostał Wacław, tak samo; 
Kreisel Bronisław, tak tako.

Podkanonier rezerwowy Bogusławski Alojzy, 
tak samo.

Szeregowcy rezerwowi: Florkiewics Mieczy
sław, tak samoa; BroniaWski Henryk, dla magazynu 
w Przem yśluR elohard  Relohąrdsperg Aleksander, 
tak samo.

Rezerwowy strzelec Spitz Ryszard, dla magn- 
zynu w Krakowie.

Rezerwowi szeregowce: Steffan Rudolf, dla ma
gazynu w Krakowie; Gattinger Bobert, dla magazynu 
w Przemyślu.

Praktykantami aptekarskiemi w rezerwie mia
nowani: Roth Józef i Landes Adolf przy szpitalu 
garn. we Lwowie.

Przeniesieni: kapitan I. kl. Mizera Edmund, 
ze sztabu artylerji wo Lwowie do składu sztabu ar
tylerii w Wiener-Neustadt; kapitan I. kL Orllta Fran
ciszek z 45 do 28 pp.

Poruoznik Bkórkowski Augustyn ze składu arty- 
leiji w Komornie do takiegoż składu w Przemyślu.

Porucznik Krauth Gustaw z 10 p. artyleiji do 
składu mat. art. w Krakowie.

Starsi lekarze rezerwowi doktorowie medyoyny: 
Tittinger Herman z 56 pp. do szpitala garnis. we 
Lwowie, Piątkiewioz Bogdan z 57 pp. i Klein Armin 
z 67 pp. do szpitala garn. w Przemyślu; Sołowij 
Adam z 6 p. drag. do g?rn. szpitala w Przemyślu; 
Stocklów Józef z 10 p. drag. do garn. szpitala we 
Lwowie.

Rachunkowy oficjał Q. kl. Brand Józef z dyw. 
kon. w Krakowie do intendantury 4 korpusu.

Oficjałowie branży prowiantowej: Pav Heliodor 
z mag. w Krakowie do mag. w Marburgu, a Sku- 
tecki Maurycy na odwrót.

Akcesiści rezerwowi branży prowiantowej: Me- 
luzin Józef i Stuchly Józef z mag. w Krakowie do 

' mag. w Pradze, Hauzwirth Józef z mag. w Krako
wie do mag. w Wiedniu, Weil Juliusz z mag. w 
Krakowie do mag. w Pradze, Gaudin Paweł i  mag. 
w Krakowie do mag. w Pradze.

Praktykanei rezerwowi branży prowiantowej: 
Peleński Jan, Koprowski Antoni 1 Bząea Frańoiszek 
z mag. w Pradze do mag. w Krakowie.

Starszy lekarz dr. Hoffmann Hugo z 3 p uł. 
do szpitala garn. w Przemyślu.

W stan pozasłużbowy przeniesiony podporucznik 
Blaustein Salomon ze Lwowa.

W stan spoczynku przeniesiony kapitan I. kL 
Bechtinger Gustaw z 45 pp.

Na wystąpienie z armii otrzymał pozwolenie 
podporucznik rezerwowy hr Szeptycki Aleksander 
z 4 p. ułanów.

* Z ży c U  to w arsy sk le g # . W Russowie od
były sią zaręczyny p. Władysława Baszyńekiego, 
z panną Emilią Teodorowiozówną, córką właścicieli 
Bussowa, państwa Józefów Teodorowiozów.

* Z m arli. W Radomyślu nad Czarną zmarł w 59 
r. życia, a 34 kapłaństwa ks. Stanisław Augustyniak, 
dziekan i proboszce miejscowy, kapłan powszeohnic 
ozczony.

Władysław Śmietana, poruoznik 56 pp., zmarł 
w Myślenicach w 34 r. życia.

W Toruniu zmarł 1. bm. wieczorem komisarz 
miniiterjalny Rei rażony paraliżem serca. Nazwisko 
jego aż nadto dobrze znanem jest i  czasów ustaw 
majowych, z liosnych rewizji odbywanych w Czytel
niach i Towarsystwach polskich, z długiego łańcu
cha konfiskat książek polskich i roswiązań polskich 
zebrań i sejmików, ■ „beryobtów* przesyłanych o 
Polakach i sprawaoh polsWch do komisarzy rządo
wych, landratów, rejencji i ministerstw, s niezlieso- 
nego szeregu procesów wytoeionych z jego inicjatywy 
polskim gazetom, osobom prywanym, towarzystwom, 
korporacjom itd. Działalność zmarłego komisarza w 
służbie antipolskiej grzeszyła niekiedy do tego sto
pnia nadmiarem gorliwości, że same władze rsądowe 
potępiły w wielu wypadkaoh unieważnieniem za
rządzonych przez niego środków. Od 1. stycznia 1890 
r. miał komisarz Rez zaprzestać przesyłania rapor*
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Łów i wycinków s gazet polskich do ministerstwa, 
ponieważ dalsze ich priesyłanie uznano za zbyteczne.

* Uprawianie śniegu z ulic i chodników wy
konywa się w tym roku z energią godną pochwały. 

i  Takie i stróie kamienic do późnej nocy wczoraj i 
wczas z rana dzisiaj zajęci są przesypywaniem śniegu 
z chodników do połowy ulic’'.

Nie dzieje się to jednak we Lwowie, leoz tylko 
w Krakowie, podług doniesienia N, Reformy U nas 
inaczej!

We Lwowie śnieiyoa ustała. Nastała odwili. 
} Z W i e d n i a  donoszą dziś rano: „Cały wczo

rajszy dzień szalała śnieżyca. Dwukonny tramwaj tylko 
s wielkim trudem kursował na niektórych liniach. 
Około półnooy śnieżyca ustała Tysiące ludzi i wiele 
pługów śnieżnych było w ruchu prsez noc. Rano 
ogromny śnieg leżał na wysokość człowieka. Dziś 
nastąpiła odwilż, skutkiem której śnieg masami spada 
i  daohów, grożąc przechodniom. Ulice staną pod wodą, 
jeżeli śnieg pocznie tajać. Na kolei południowej od
40 godzin nie przybył żaden pociąg, dwa pociągi 
pospieszne stoją pomiędzy Baden a Wiedniem w 
śniegu.

„Na linii kolei północnej nastąpiło wczoraj przy 
Neusidel zderzenie pociągu mięszanego z wysłaną na 
pomoc maszyną. Trzy wagony zostały zdruzgotane, 
natomiast pasażerowie i personel nie odnieśli prawdo
podobnie żadnego uszkodzenia. Banny tylko konduk- 
łor pocztowy*.

* B r. J ń c e f  W a rn le k l przeniósł Bię na stałs 
mieszkanie ze wsi do Lwowa, ku wielkiemu zape
wne zadowolnieniu dawnych jego tak licznych w na- 
szem mieście przyjaciół i pacjentów. Pan dr. Wer- 
nicki zamieszkał w domu przy ulicy Kopernika nr. 26.

* O behedy  n n ro to w e . Wieczorek poświęcony 
uczczeniu pamięci Adama Mickiewicza, odbędzie sif 
w Pradze w lokalu Ilnbu polskiego „u Bonu* ulica 
Iżyślikowa, w sobotę dnia 7. bm. o godz. 8. Odczyt 
o czynności i znaczeniu poezji Mickiewicza w litera
turze polskiej wygłosi akademik Opieński.

* D ep u ta e ja  o fic ja ł* w  pocztowych udała się 
d. 2. bm do ministra handlu i doręczyła mu petycję 
zaopatrzoną 2.500 podpisów, a domagającą się utwo
rzenia posad oficjałów starszych, które istnieją w 
służbi finansowej. Przesłuehanie trwało przeszło pół 
godziny. Deputacji oświadczył minister uprzejmie, że
0 petycji tej już doszły go wieści, i że wyrażone w 
niej życzenia podda przychylnej rozwadze. W każdym 
razie trieba będzie uwłględnió nietylko finanse pań
stwa w ogóle, lecz także dochody pocztowe w szcze
gólności. Minister zapewnił dalej, że będzie się sta
rał o polepszenie płac, gdyż sam uznaje, że służba 
pocztowa i telegraficzna wyczerpuje w wysokim sto
pniu siły i związana jeBt z wielką odpowiedzialno
ścią, przyozem wyraził uznanie ogółowi wspomnia
nych urzędników sa gorliwość i sumienność w speł
nianiu obowiąaków. Także podwyższenie wynagrodzę 
nia za służbę noeną da się przeprowadzić i będzie 
wzięte ped życzliwą rozwagę. Drugi punkt petycji 
podwyżssenie dodatku aktywalnego napotka zdaniem 
ministra na trudności, gdyż podwyższenie to podnio
słoby wydatki państwa o 600.000 złr. rocznie.

* V. ponlke żeb ran ie  leśników  odbędzie się 
w sobotę 7. bm. o godz. 6. wieczorem w sali prezy
dialnej dyrekcji dóbr państwowych przy ulicy Koper
nika 1. 20. (I. piętro). Na porządku dziennym oma
wianie poszczególnych §§. projektu nowej ustawy lo
sowej dla Galicji; referent zarządca Fryderyk Klusioki

* O tw arcie te s ta m e n t!  śp  d r .  Tytusa Cha- 
lub iń sk iego  nastąpiło w Warszawie 1. bm. Oka
lało się, że majątek zmarłego w gotówce, papierach
1 roalnościach liczonym być może na 850—400.000 
18. W zumie tej figurują pozycje: 70.000 rs. w li
stach zastawnych, 180.000 lirów włoskioh w papie
rach pożycskowyeb, 000.060 rs. wedle nisnreędowogo 
szacunku w posesji, położonej przy ul. Mokotowskiej 
w Warszawie itd. Spadkobiercami zmarłego są nąj- 
bliśsi członkowie rodziny. Zakopański .przyjaciel* 
Chałubińskiego, przewodnik Roj, otrzymał legat 500 zł.

* K o n c e rt na korzyść ubogiej dziatwy m. Lwo
wa odbędzie się w piątek w dzień ów. Mikołaja w sali 
ratuszowej, pod artystyeznem kierownictwem profe
sorki śpiewu Izydory z Ostrowskich Grzybińskiej 
z udziałem uczennic tejże i z udziałem panny M. Ja- 
mymowskiej, pani Stachowiczównej i panny Wagne- 
równej, jakoteż pp. And. Erazma Ostrowskiego i A. 
Sladka, ora* członków Towarzystwa „Echo*.

* l a r s ą d  T o w . osseoądności k o b ie t, poda
jąc do wiadomości szanownych członków, że zamknię
cie ksiąg rachunkowych za rok bieżący nastąpi 15. 
hm. a walne zgromadzenie w początkach stycznia, 
uprasza ich jak najuprzejmiej o rychłe wyrówna
ni* rachunków.

* D t r .  Cesara udzielił z prywatnej swej szka
tuły gminie Olsza w powiecie buczackim, na budowę 
cerkwi zapomogę w kwocie 100 złr.

* K onsum oja  d ro ższy ch  c y g a r w Austro- 
Węgrzech znacznie się zmniejszyła, skutkiem czego 
w jednej tylko fabryce cygar w Temeszwarze odda
lono prsezzło stu robotników, a wielu wymówiono 
służbę.

* K o n k u rs  ogłasza magistrat miasta Jasła na 
posadę kwalifikowanego budowniczego miejskiego z ro- 
osną płacą 400 zł.

* N a fu n d a c ję  s ty p s n d y jn ą  im. śp. Henryka 
Janki złożył Wp. Bolesław Śmiałowski ze Btojaniec 
kwetę 200 zł.

* fiprmwoadmnie lwowskiej komisji Towarzystwa 
•piski nad -weteranami polskimi z r. 1881 za mie
siące październik i listopad 1889. D o c h o d y :  Wice
prezydent miasta dr. Zdzisław Marchwicki część ho- 
norarjum za zastępstwo prezydenta 175 zł., zejmowy 
klub lewicy zamiast zamierzonego wspólnego obiadu 
100, grono obywateli dawnego obwodu stryjskiego 78, 
urzędnicy techniczni Wydziału krajowego za paździer
nik 5*50, Maurycy Hofman za U  półrocze 25, Piotr 
Wajda za n .  półrocze 6, Apolinary Stokowski za II. 
półrocze 6, i ze sprzedaży obrazków własnym nakła
dem wydanych 18, honoraijum za komisję w powie- 
oie Żydaczowskim 21, dr. Maurycy Rosenstok 20. hr. 
Jaźwińska, T. R i Oktaw Sala po 10, Kazimierz 
Kosterkiewioz z Radomyśla, Włodzimierz Mierzeński, 
dr. Tadeusz Skałkowski, Jan  Kalita z Radomyśla, 
dr. Krówozyński i Bronisław Ujejski po 5, Szczęsny 
Kuczkowski i przekazem z Husiatyna po 2, rodzina 
śp. Celiny z Dobrzańskich Knlozyekiej 80, * Malwina 
Btankiewiozowa zamiast wieńca na grób śp. Celiny 
Kulczyckiej 20, Wiktorja Bochdanowa zamiast wieńca 
na grób śp. Józefa Grelińskiego 5, grono delegatów 
na zjazd stowarzyszeń zarobkowych 12, — ogółem 
wpłynęło 572 zł. 50 ct.

W y d a t k i :  W miesiącu październiku rozdano 
87 weteranom zapomogi etałe i nadzwyczajne w kwo- 
oie 876 zł., zaś dwom weteranom zapomogi jedno
razowe w kwocie 20 zł. W miesiącu listopadzie roz
dano 88 weteranom zapomogi stałe i nadzwyczajne 
865 zł., jednemu weteranowi zapomogę jednorazową 
15 zł. Dr. Bernard Goldman, skarbnik.

* S tan  p o w ie trza . Obserwatorjum szkoły poli
technicznej donosi d. 4. grudnia o godzinie 12. w po
łudnie:

W ubiegłej dobie, licząc od 12. godz. w połu
dnie d. 8. grudnia do 12. godz. w południe d. 4, bm. 
mieliśmy wiatr co do kierunku północno-wschodni, eo 
do ziły słaby (2,0), niebo zachmurzone (10), powie

trze bardzo wilgotne (95°/* wilg. wzgl.); opad: śnieg, 
wysokość opadu 9*8 mm.

Średnia temperatura doby była — 11° C, naj
wyższa — 0*0* C po południu, najniższa — 2*4''C 
w nocy.

Uwaga: Wczoraj do 8. po południu padał śnieg, 
około 8-ej wieczór deszcz nieznaczny, w nocy znowu 
śnieg.

Zniżka barometryozna 755—760 mm. znajdo
wała się w Krymie; zwyżka 780—775 na morzu 
Niemieokiem.

Stan barometru zredukowany do poziomu morza 
był dziś o 9 godzinie rano 768 mm. Barometr idzie 
w górę.

Prognoza na dobę następną od 12 god. w po
łudnie dnia 4. bm. do 12. w południe d. 5. bm.:

Wiatr będzie co do kierunku północno-wschodni, 
co do eiły mierny (2—4); średnia temperatura doby 
bez zmiany, niebo będzie zachmurzone; względna wil
gotność powietrza bez zmiany; opad: śnieg niezna
czny. Powietrze niespokojne.

* J u t r o ,  d. 5. grudnia: św. Sabby Op. — 
św. Amfyłockia.

— Poauaó 20 lietopada. Dobra rycerskie Krze- 
kotowico w powieeie rawickim, w obszarze 2.187 
morgów, nabył od Bogusława Bojanowskiego radca 
zdrowia Weller z Bolesławia na Szlązku.

— Jab lleu sz  R ubinste ina. Z Petersburga do
noszą, że onegdaj w sali klubu szlacheckiego odby
wał się obchód 50-letniego jubileuszu działalności 
Rubinsteina. Sala napełniona była wyborową publi
cznością. Na estradzie umieściły się deputacje, na 
przedzie zaś przeznaczono miejsce dla jubilata. W loży 
carskiej zajęli miejsca: W. książę Konstanty Kon
stanty no wicz i w. księżna Katarzyna Michałówna 
z synem i córką. Naprzeciw loży carskiej siedziała 
rodzina jubilata. Rubinsteina powitano oklaskami. 
Uroczystość rozpoczęła mowa powitalna prezesa ko
mitetu jubileuszowego księcia Jerzego Meklemburg- 
Strelitz, poczem prezes rosyjskiego towarzystwa mu
zycznego senator Markowicz zawiadomił o zaofiarowa
nej jubilatowi z gabinetu cara emerytury 3.000 rs. 
Dalej zakomunikowano, że w. księżna Aleksandra 
Józefówna przysłała jubilatowi swój portret z wła
snoręcznym podpisem; odczytane zostały również gra
tulacje ministrów i innyoh wyżej postawionych osób, 
złożone zostały: medal złoty od carskiego Towarzy
stwa muzycznego i dyplom na członka honorowego 
uniwersytetu potersburskiego. Prezydent miasta zło
żył adres i zawiadomił o utworzeniu dwóch stypen- 
djów w konserwatorjum z oddaniem ich do dyspozy
cji jubilata. Chór odśpiewał powitanie z muzyką Czaj
kowskiego do słów Połońskiego. Następnie przedsta
wiały się liczne deputacje. Odczytano liczne depesze, 
a pomiędzy innemi telegram od królowej Marji Ha
nowerskiej. Akt zakońozył się kantatą Bacha.

— P ojedynek na  szable odbył się w Peszcie 
d. 2. bm pomiędzy jednorocznymi ochotnikami Pata- 
kim i Oberlanderem, pomimo wyraźnego zakazu ze 
strony pułkownika.

Po pierwszem starciu Pataki zranił Oberlan- 
dera, skutkiem czego sekundanci zarządzili przerwę. 
W pauzie jednak rzucił się Oberlfinder na Patakiego 
i tak silnie ciął go w prawą rękę, że ta omal nie 
odpadła. Następnie ranił go jeszcze w lewą rękę. 
Sekundanci Oberlandera oświadczyli wobec tego, że 
sami wniesą przeciw niemu doniesienie do sądu kar
nego. Na Patakim wykonano w klinice chirurgicznej 
operację.

— Trzęsienie ziem i i m eteory. W kilku 
miejscowościach serbskich okręgu caoakskiego spadło 
w nzcy na 2. bm. wśród huku i szumu podobnego, 
jaki wywołują rakiety, kilka meteorów. Równocze
śnie zauważono silne trzęsienie ziemi, posuwające się 
w kierunku z Zachodu ku Wschodowi. Trzęsieniu 
towarzyszył huk miejscami głuchy, to znów donośny 
i urywany, jakby skutkiem jakiejś detenacji.

m m

Teatr, literatura i muzyka.
— Z te a tru . Publiczność od pewnego czasu 

szczelnie zapełnia teatr. Dla braku miejsca nie pisa
liśmy o estatnich przedstawieniach, dlatego to wspo
mnieć dziś o nieb chcemy pokrótce.

W sobotę wznowiono „Piękną Helenę* Offen- 
bacha i  panią Bocskąj w roli tytułowej i z p. Ol
szewskim w roli Parysa. Publiczność bawiła się wy
bornie i oklaskiwała szczególnie panią Bocskąj, wy
stępującą gościnnie na naszej scenie i p. Olszewskie
go, który zasłużył na to w zupełności.

W poniedziałek odbyło się przedstawienie skła
dane na dochód stowarzyszenia wzaj. pomocy arty
stów sceny lwowskiej, którego urządzeniem zajmował 
się specjalnie wiceprezes tego towarzystwa p. My
szkowski. Program był bardzo urozmaicony. Przed
stawienie poszło bardzo gładko, a na szczególną 
wzmiankę aasługuje piękny śpiew pani Camilowej, 
pp. Jaromina i Jerzyny i wyborna gra p. Fiszera 
w „Przysłudze* a niemniej p. Frenkiel, który poraź 
pierwszy na scenie lwowskiej odtworzył rolę profesora 
w „Przejściu Wenery* i sa świetną grę zbierał frene- 
tyozne oklaski.

Z okazji tego przedstawienia otrzymaliśmy na- 
stępujące pismo z prośbą o umieszczenie : „Wydział 
■towarzyszenia wzajemnej pomocy artystów sceny 
lwowskiej poczuwa się do miłego obowiązku wyrasió 
najszczersze podziękowanie dyrekterewi p. Wł. Barą- 
czowi za łaskawe udzielenie jednego przedstawienia 
na cel naszego stowarzyszenia. Niemniej serdeczne 
podziękowanie składamy paniom Jad. Camilowej i 
Annie Bocskąj i pp. Gustawowi Fiszerowi i Jul. Je- 
rominowi za uprzejmy współudział, a nareszcie wszy
stkim artystkom i artystom sceny lwowskiej.u

Wczoraj wznowiono operę „Mignon*, która w 
zeszłym sezonie tak wielkiem cieszyła się u nas po
wodzeniem. Jakkolwiek skutkiem fatalnego zbiegu 
okoliczności zarządzono jedną tylko próbę, to przecież 
na chlubę artystów, występujących wczoraj, wspo
mnieć należy, że w o b e c  t a k i e g o  s t a n u  r z e 
czy,  „Mignon* wypadła nadspodziewanie dobrze.

Dawna nasza znajoma panna Mira H e l l e r ,  
której głos prześliczny nie ucierpiał wcale na Lagu
nach, gdzie podług relacyj pism włoskich święcić 
miała w lecie tryumfy, przyjętą została wczoraj go- 
rąeemi oklaskami, któremi nagradzano ją ciągle, na 
owacje te zasłużyła ona sowicie, zachwyciła nas bo
wiem wczoraj czarującym swym śpiewem.. a raziła 
jeno ta żółta jedwabna toaleta w akcie II. która 
szpeoi naszą primadonnę.

Pani S k a l s k a  była znakomitą Filiną, dyspo
nowaną wybornie.

P. J e r z y n a  ucieszył nas prawdziwie, śpie
wał bowiem całą partję bardzo fortunnie, niedyspozy
cja widocznie minęła a przytem podnieść należy, że 
utalentowany ten i inteligentny śpiewak szafował 
wozoraj głosem swoim bardzo umiejętnie i e k o n o 
m i c z n i e ,  oo mu się chwali.

P. J e r o m i n ,  jakkolwiek chwilami zdawało się, 
że influenza petersburska, na którą i car „ma zaszczyt 
cierpieć*, i jego dotknęła, odśpiewał Lotaria bardzo 
efektownie, wywoływano go też ciągle i obdarzano 
gorącemi oklaskami.

Z okazji grasującyeh katarów, grypy i influen
zy monachijski tenor operetkowy p. Braki ogłosił

właśnie w Neuss TheaterUctt doświadczenie swe 
co do kataru, który szczególnie grasuje prawie bez 
przerwy pomiędzy słowikami.

Każdy niemal z artystów używa przeciw tej 
inwazji osobnych środków i śmdeczków.

Basista pewien udaje sif, gdy go katar zaata
kuje, do łaźni, tenor czyni inhtiacje, sopranistka bie
rze ciepłą kąpiel, altystka natonieo leozy się silnym 
ponozem. Któż zresztą dokładnie zbadał specyfika 
świata scenicznego? Bywają teiorowie bohaterscy, któ
rzy piją wiele piwa i basiści łykający samą wodę; 
bywają liryozni tenorowie, którz? ćmią najsilniejsze Yir- 
ginia; niedysponowani basiści; którzy rano parzą się 
w łaźni, w południe inhalują po południu płuczą 
gardło aptekarską miksturą, i wieczór jeszcze pró
bują ponczyku. Niejedna poetyczna Rachela każe 
sobie do poduszki piwną prz;noiić zupę, niejeden 
też Eleazar spożywa na noc śledzia i popija go 6 
■nrowemi jajami, podczas gd; pełna temperamentu 
Azucena żitfe ekstrakt słodowy lub lodowaty cukier. 
Prawie wszyscy zaś ślubują wierność bidropatii.

Również namaszczenie piersi łojem i obwiąza
nie gardła pończochą, która przez dzień otulała bie
luchną nóżkę, bywa przez śjiewaczki bardzo często 
używane jako skuteczny lek przeciw katarowi. Nie 
ma zresztą środka ani środeczta, którego śpiewak lub 
śpiewaczka nie próbowali w walce z tą nieznośną 
influenzą.

Ofiarą influenzy padł wczoraj także p. L a 
s k o w s k i ,  a publiczność ni< wiedząc co się stało, 
osłupiała ze zdumienia.. Na scenie znajdowały się 
panie Skalska i Radwan i j. Jerzyna. Odśpiewali 
oni w porządku, to co do nici należało i wejść miał 
p. Laskowski, który odpowiedzieć miał na recitatioo 
pani Skalskiej, gdy w tern rażony został za kuli
sami influenzą... i głos zamarł mu w gardle. Ko
ledzy i dyrektor opery p. Jarecki czekają na wejście 
p. Laskowskiego — nadaremni*... W komedji załatać 
można jeszcze od biedy taką pauzę, rutynowany i 
przytomny artysta ekstemporować potrafi — w operze 
trudno... P. Jarecki z batutą lie wiedział co począć, 
panie Skalska i Radwan krząkaó zaczęły, a p. Je
rzyna widząc, że nie ma upragnionego p. Laskow
skiego poszedł za kulisy i... wyciągnął go ztamtąd. 
Influenza minęła na szczęście, d la  z a c h ę t y  za- 
ezęto bió brawo... i wszystk# poszło gładko. Byle 
tylko taka „influenza* nie prwtarzała się więcej... 
a jeśli fatalnośó zrsądzi znowx kiedyś coś podobnego, 
to reżyser powinien się przynajmniej poczuwać do 
tego obowiązku, ażeby chociaż post festum przepro
sić publiczność za to, gdyż inaczej możnaby myśleć, 
iż nie była to influenza, lecz karygodne niedbalstwo 
lub zagapienie się, które przecież na scenie stołe
cznej miejsca mieć nie powinno. (?)

— R e p e r t o a r  t e a t r a l n y :  Dziś we środf
po raz czwarty „Kłusownicy** komedja w 4 aktach 
t  niemieckiego. — Jutro wb czwartek „Żydówka* 
opera Halevy’ego. Pierwszy występ pana Percuoco, 
tenora opery włoskiej i debiut pani Camilowej. — 
W piątek „Damy nerwowe* komedja w 3 aktach 
Bluma z panną Pankiewiczówną. — W sobotę „Aida
z panną Heller i Pawlików. Pierwszy występ pana 
Puto, barytona opery włeskiej i drugi występ pana 
Percuoco. — W niedzielę po południu „Matki rywal
ki* dramat w 6 odsłonach. — Wieczór „Kapitan 
Fracassa* operetka Deliingera. — W dzień jubileu
szu dramaturga-peety Aurelego Urbańskiego, w po
niedziałek dnia 9. grudnia odbędzie się w teatrze 
przedstawienie składane: 1) „Ksenia* poemat dra
matyczny w 1 akcie. 2) „Podlotek* seena z lalką 
z komedji ozteroaktowej. 3) „Dramat jednej nocy 
poemat dramatyczny w 1 akcie. 4) „Po wystawie 
paryskiej* fraszka sceniczna w 1 akcie. 5) Pod ko
lumną Zygmunta* obraz z żywych osób, osnuty na 
tle tragedji jubilata, którą zabroniono przedstawić.

— P o d r ę o z n i k  do n a u k i  b u c h h a l t e r j i  
napisał B. W. Antoniewicz. Kraków 1890 u Żupań- 
skiego i Heumana*. Mamy przed zobą spory tom za
tytułowany „Dokumenta handlowe* stanowiący pierw
szą część obszernego dzieła, które obejmować ma ca
łą naukę buchhalterji rozłożoną na pięć ezęśoi.

W niefachowem piśmie trudno nad pracą pana 
Antoniewicza rozpisywać się szeroko, podnosić wiel
ki- zalety i wielką łatwość stylu, lub wytykać dro
bne usterki, jakieby się tu i owdzie wyszukać dały, 
ograniczymy się przeto na krótkiej notatce, że z wszyst
kich prac w tym kierunku wydanych w naszym ję
zyku, ta wydaje się nam najbardziej wyczerpującą, 
najbardziej jasno rzecz przedstawiającą, mogącą nietylko 
ułatwić naukę buchhalterji, ale bardzo przydatną ja
ko podręcznik i poradnik w więcąj zawiłych kwe- 
stjaeh w tym przedmiocie. Prawie trzecia część dzie
ła zawiera wzory najrozmaitszych „dokumentów na
ukowych*, co obok samego tekstu niezmiernie ułatwia 
zrozumienie rzeczy.

— W a r s z a w i a n i n  p. W a r m u t h  występuje 
obeonie z wielkim sukcesem w Wenecji w teatrze

Rossi* w partji Don Josego w „Oarmenie.**

Dział ekonomiczny.
K raków  8. grudnia. Ankieta postanowiła 

urządasnit portu żeglugi parowtj w Krakowie. 
Gmina daje bezpłatnie plae, a pańilwo wybuduje 
port własnym kosztem.

H andel nierogacizny. Konferencja, która 
odbyła się wt Wiedniu 2 bm pod przewodni
ctwem min. Zaleskiego, uchwaliła również, aby 
na koszt państwa zbudowaną została w Białej 
własna rampa kolejowa dla stacji nierogacizny, 
gdyż kolej półnoena. pragnąca mieć taką stację 
w Bielsku, wzbroniła się to uczynić. Dalej po
stanowiono, że przepisy uniemożeboiająee do
tychczas nawet przeprowadzenie nierogacizny 
wewnątrz jednej miejscowości, od domu do domu 
mają być odtąd łagodniej wykonywane.

Zniżenie ta ry fy  dla transportów węgla 
kamiennego do wschodniej Galieji. Wedle ogło
szenia w „Dzienniku rozporządzeń ministerstwa 
handlu*, zniżyła kolej Karola Ludwika taryfą dla 
transportów węgla kamiennego do Tarnopola na 
10 ct. od jednego kilometra i wagonu, z warun
kiem przewozu przynajmniej 150 w a g e n ó w  do 
k o ń c a  g r u d n i a  1890 r. przez jednego na
dawcę.

Spraw ozdanie a ta rg u  zbożowego na 
K leparzu . K r a k ó w  d. 8. grudnia. Wobec 
zwyżkowej tendencji za granicą i ciągłego braku 
dowozów, na targach tutejszych panuje obecnie 
aadtfr ożywiona chęć do kupna. — Zarówno mły
ny okoliczne jak spekulanci, żywy w zakupsach 
biorą udział, & mimo to znaczniejsze zapasy nie 
megą się wytworzyć, gdyż sprzedaż w stosunku 
do potrzeb jsst ab jt małą, a dotychczasowy zły 
stan dróg, stoi na przeszkodzi* zwiększeniu do
wozów.

Z tych powodów ceny zboża podnoszą się 
ustawicznie i jeżeli, jak to zwykle o tej porze 
dziać się zwykło, dowozy znaczniejszych nie przy
biorą rozmiarów, to zdaje sic, że ceny stosunko
wo wysokie, jakiś obsenie płacą, powinnyby sią 
nadal ustalić.

Płacono za pszenicę białą od 910 do 9*55 
zł., za czerwoną od 9*20 do 9*50 zł., za żółtą od 
9*— do 9*80 zł.; za żyto od 8*20 do 8*40 zł.;

za jęczmisń od 7*50 do 8*75 z ł . ; — na paszę; 
od 6*— do 7*25 z ł . ; za owies od 7*50 do 7*75 
z ł.; — groch od — do —-*— złr. — 
za 100 kilogramów.

"Wiedeń 2. grudnia. Na dzisiejszy targ przy
pędzono bydła rzeźnego 3786 sztuk opasowego, z pa
szy 32(f sztuk i 1240 sztuk chudego. Razem 5026 
sztuk.

Pomiędzy temi z Galicji przypędzono 418 sztuk 
opasowych i 656 sztuk chudych; z Bukowiny 19 
sztuk opasowych.

Ogółem przypędzono o 343 sztuk więcej niż 
zeszłego tygodnia, z samej Galicji zaś 380 sztuk 
więcej niż zeszłego tygodnia.

Popyt był słaby. Ceny w porównaniu z zeszłym 
tygodniem spadły o 1 zł. 50 ct., do 2 zł. Nie sprze
dano 102 sztuk.

Płacono: galicyjsko-bukowińskie woły opasowe 
po 46—54 zł., za towar przedni po 55 — 56 zł.; 
wyjątkowo po 62 zł., węgierskie woły opasowe po 
47— 54 zł., za towar przedni po 55 do 59*50; z in
nych krajów koronnych po 50 do 56 z ł., za towar 
przedni po 58— 61 zł.; krowy po 23—29 zł.; stadniki 
po 23 do 28 zł,; bawoły po 17 do 24 zł. za centnar 
metryozny.

Bydło chude 20 do 124 za sztukę.

Tum Jaty Narawr

nych 222.10. Akcje Bankvereinu 118*50. Rosyjski 
rubel papierowy 126*50.

4*/io% renta wspólna — .— . 5% renta austr. 
papier. — *— . 5% renta austr. złota —*—. Renta 
4% węg. złota 101*10. 5°/o renta węg. pap. 97*80. 
Napoleondory —*— . Marki niem. — *—.

po 200 zł. w. a. 230*— 
200 zł. w. a. . 283 — 
zł. w. a. . . . —*—

Wiadomości giełdowe.
Lwów, dnia 4. grudnia. (Z Izby handlowej). 

I. Akcje za sztukę.

Kolej galic. Karola Ludw. 200 zł. m. k. . . ll 
Kolej Łwow.-Czem.-Jasska po 20 
Banku hipotecznego gal.
Banku kredyt, galie. po

II. Listy zastawne za 100 zł.
Banku hipotecznego galie. 5 * / , ...................... 100*35

« r „ 5*/* wyl. 10% . 103*25
Banku krajowego 4%% los. w 51 latach . 97*50
Towarz. kred. gal. ziemsk. 5 % ......................100*25

„ .  n 4 % .............96*50
„ „ „ 5% los. w 37 lat. 100*25
„ „ „ 4% los. w 41% L 93*50
,  » » 47fo/ los. w 52 L 98*50

„ „ „ „ 4% los. w 56 lat. 92*70
m . Listy dłużne na 100 zł.

Gal. Zakł. kred. włośe. w likw. (d. 6%) 3%
„ „ „ „ (d. 5%) 27,% . .

IV. Obligi za 100 zł.
Indemnizacyjne galic. 5% m. k.......................
Galie, funduszu propinacyjnego 4°/0 . . .

1. I. em. . .

54—
46—

Kom. banku krajowego 5% w. a. 
Pożyczka krąjowa z r. 1873 6% w. a.

„ z r. 1883 47,% • •

103*80
91—

100*50
104—
96*50

V. Losy.

Dukat holenderski 
Dukat cesarski . 
Napoleondor

W i e d e ń  i .  4. grudnie. O wyniku kon- 
fereucyj przywódców prawicy nie można po
dać ładnych wiadomości. My lnem jest doiie- ____
Sienit, jakoby rząd Oświadczył, Że dopiero po ] Losy miasta Krakowa . . 7 T  . . . . 24—  
zamknięciu tych konferoncyj wyłoży swoje ’ Losy miasta Stanisławowa
stanowisko; rząd wyłożył je owszem d. 1. bm. 
i żądał od prawicy jak największego umiar
kowania, gdyż inaczej będzie zmuszonym u- 
stąpić. Na wczorajszej konferencji wieczornej 
nie było hr. Hohenwarta.

Na konferencji lewicy miał być obecnym 
także dr. Scbmeykal z Pragi,

Praga d. 4. grudnia. Pierwszy wykaz 
składki na pomnik dla Hnsa w Pradze, za- 
rsądzonej przez Narodni L isty , wykazuje kwo
tę 1814 ił .,  a więc jak na pierwszy ferwor 
nie wiele. |

18 
238—  
287—  
216—

101*35
104*25
98*50

101*25
97*5#

101*25
94*50
99*50
98*70

57—
49—

104*80
92—

101*50
106—
97*50

VI. Monety.
......................................... 5*52
......................................... 5*60

.Napoleondor.............................................................9*37
Półimperjał rosyjski..............................................9*66

j Rubel rosyjski sreb rn y .........................................1*30
Rubel rosyjski p ap ierow y............................... 1*247*
100 marek niemieekieh.......................................57*70

26—
88—

5*82
5*70
9*47
9*76
1*40

1*267*
58*7#

P r B y J e c h a l l  d o  L w o w a

dnia 4. grudnia 1889.
Hotel ŻorŁa. W. hr. Wieśniewski z Krystynopola. 

. A. Vetsburg z Norymbergii. A. hr. Komorowski-Sufferyński
i z Tartakowa. A. Bogacz z Wiednia.

P a t a t  d. 4. grudnia. Wielkiego pra- j Hotel Francuski. E. Rozwadowski z
wdopodobieństwa nabiera pogłoska, że Tisza

^»wy. M. Wil
czyńska ze Zbaraża. J. Fiirst, F. Godina, H. ZeUinka, Dr. 
L. Neschling, J. Yaugein , A. Baseh , C. J. Baumgarten, 
L. Steiner i A. Popper z Wiednia. W. Niedźwiecki z Wań- 

: kowiec. C. Muller z Czemiowiee.
\ Hotel Angielski. S. hr. Konarski z Dubiecka. M. Z.

Serwatowski z Rajtarowiec. A. T. Serwatowski z Jeziorzan. 
| N. Obrębski z Przewodowa. B. Warzyeki z Radymna. W. 
. Idziński z Krechowa.

N A D E S Ł A N E .
(Rubryka ta nie pochodzi od Redakcji, która też żadnej 

odpowiedzialności za nią nie bierze na siebie.)

Ais Preiswerthes, prakt. Weihnachts-Geschenk empfeble ioh
Rohseid. Bastroban (ganz Seide) fl. 10-50
per Robe, sowi# fl. 14*25, 17*50 , 21*25 , 26*25 bis S9*60 
nadelfertig. Es ist nicht nothwendlg yorher Muster kom- 
men zu lassen; ich tausche nach dem Fest um, was nicht 
convenirt. Muster von schwarzen, farbigen und welsson 
Seidenstoffen umgehend. Seidenfabrik-Depot 6. Henneberg 

(K. u. k. Heflieferant), Zurich. 135 9

ffaiia l i i i  tt F. T.

podał się do dymisji. Organ jego Nemzet 
uważa rychłe ustąpienie Tiszy za możliwe.
Kto jego posadę obejmie, trndno przewidzieć; 
mówią nawet o banie krosekim, br. Khnen- 
H edem rym . Apponyi, przywódca umiarkowa
nej opozycji, choćby wstąpił do gabinetu, 
to nie otrzymałby prezydentury. Wspólny mi
nister skarbu i administrator Bośnii, Kallay 
nie zeebee swege spokojnego stanowiska za- \ 
mieniać na bnrzliwą posycję węgierskiego i 
ministra prezydenta. Za ustąpieniem Tiszy j 
może pójść ustąpienie Taaffego. ?

B t r l i n  d. 4. grudnia. Z powodn n o - ; 
wych niepokojów w W estfalii kazał sobie c e - ! 
sarz, jak poprzód, przedłożyć specjalne spra
wozdanie i miał oświadczyć, że przyjmie de- 
putację robotników. —  Niema już wątpliwości,;
że Peters zginął. i

Paryzki Temps doniósł, że ks. Bismark ■ 
zakomunikował br. Kalnokiemn nżalanie się i. 
cara z pewodn, iż rezydent anstrjacki w So
fii, p. Bnrian w zbyt ścisłej zostaje komity-; 
wie z ks. Ferdynandem, pomimo że książę 
jesseze nie je st urzędowo nznany, zaczem p.
Burianowi nakazano się powściągać. Całe to I 
doniesienie jest wymysłem. Wobec rozsiewanych pogłosek że tylko

B*rm(w Szwajcarii) d. 4. grudnia. K on-! *  Wiedniu molna otrzymywać nowa nmnn- 
ferencja względem traktatu  co do regulacji; sporządzane według przepisu,
Renu zbierze się d. * . bm. w Feldkirch jmewolony jestem zawiadomić wszystkich m- 
(w Austrii w Yoralberskiem). teresowanych P. T. urzędników, te wykony-
v J wam mnndury po wszelkiej formie, z najlep-

LKńf d. 4. grudnia. Rosja tra- ‘ Szego materjału i znacznie taniej, jak 
ktnje tutaj, w Amsterdamie i Paryżu o nową w e  Wiedniu, przyjmując wszelką odpowie- 
pożyczkę na wybudowanie kolei strategicznych ńzialność za dokładne i przepisane wy- 
w sumie 400 mil. fr., która przed Nowym , konanie.
Rokiem ma być emitowaną. j z poważaniem

Stanley ma tu taj przybyć dnia 10. sty- j sis Edward J. Blttner
j c. i k. nadworny dostawca w  P r a d t © .

P e t e r s b u r g ;  d. 4. grudnia. N ajznako-! - ____________________________________
mitsi lekarze tutejsi twierdzą, że teraźniejsza i 
epidemia kataralna (influencja) zapowiada cbo- ? 
lerę na wiosnę. Pięć razy jnż poprzedzała^ 
w Rosji cholerę taka inflnencja.

Ambasador niemiecki br. Scbweinitz po- J 
wrócił.

R s y m  d. 4. grudnia. Rząd włoski za
żądał od francuskiego satysfakcji za zniewa
żenie pewnego kupca włoskiego w Tunisie.

Belgrad d. 4. grudnia. Poseł serbski 
w Stambule otrzymał nakaz domagać się ka
tegorycznie odwołania obecnego wicekonznla \ 
tureckiego we Wrani. Zdaje się, że poseł tu 
recki Zia bej będzie ztąd przeniesiony do 
Bukaresztu.

K onstantynopol d. 4. grudnia.
Pogłoski o zbrojeniu się Grecji są, jak  się 
Porta na zapytanie w Atenach dowiedziała, 
całkiem mylne.

K o n s t a n t y n o p o l  d. 4. grndnia.
Admirał Achmet Rasib basza odpłynął do 
Krety z amnestją. Jak  słychać, odjęto Kre- 
teńczykom część nadanych dawniej swobód i 
przywilejów.

Sądzony tutaj o nadużycia w Armenii 
naczelnik Kurdów Massa bej, został większo
ścią głosów uwolniony.

W ied eń  dnia 4. grudnia, godz. 1 min. 30 po 
południu. Akcje kredytowe 317*25. Akoje alpejskie 
Towarz. górniczego 100*10. Akcje węgierskie Banku 
kredytowego 333*50. Akoje Banku anglo-austijaokiego 
146*90. Akcje Unionhanku”2 4 3 .~ . Akcje kolei Karola 
Ludwika 182 50. Akcje kolei Północnej 257*50. Akcje 
kolei Południowej (Lombardy) 127*50. Akcje kolei 
Alfoldzkiej — *— . Akoje kolei Państwowej 237*—.
Akcje kolei Lwowsko-Ozerniowieckiej 231*50. Akcje 
kolei węg.-północno-wschodniej 187*75. Losy ko
munalne wiedeńskie 148*50. Akcje Tow. tureckiego 
116*— . Galic. oblig. idemn. 104*25. Akcje kolei 
północno - zachodn. (lit. B. Elbethal) 215*75. Losy 
regulacji Oisy — *— . Akoje Banku dla krajów koron-

\ E U S T E I \ A  305

ocukrzone pigułki krew przeczyszczające
św. Elżbiety, wypróbowany, przez najznakomitszych lekarzy 
zalecany środek na zatwardzenie. Pudełko z 15 pig. 10 ct., 
rolka 120 pig. 1 złr. Przed naśladownictwem ostrzega 
się. Tylko te prawdziwe, jeżeli każde pudełko opatrzona jest 
naszym prawnie zaprotokołowanym znakiem ochronnym: 
w czerwonym druku „św. Leopold* z naszą firmą „Apotheke 
um heil. Leopold, W icn, S tad t. Echke der Spiegel- 

und Plankengasseu. Do nabycia we Lwowie w aptekach 
pp.: P. Mikolascha, Z. Ruckera i J. Beisera.

P o c i ą g i  k o l e j o w e .
Podług zegara lwowskiego. (Od 1. października 1889.)

Do Lwowa przyohodzą:
Z K r a k o w a ..............................
Z Podwołoczysk ....................
Z Podwołoczysk na Podzamcze .
Z Suczawy, Czerniowiec, Husia

tyna i Stanisławowa . . .
Z Suczawy, Czerniowiec i Sta

nisławowa .........................
Z Suchej, Chyrowa, Husiatyna,

Stanisławowa i Stryja . .
Z Suchej, Chyrowa, Lawoeznego

i S t r y j a ..............................
Z Pesztu, Lawoeznego , Chyro

wa, Husiatyna, Stanisławowa 
i Stryja . . v . . . .

Z Bełżca (Tomaszowa) . . .

Ze Lwowa odchodzą:
Do K iakow a..............................
Do Podwołoczysk....................
Do Podwołoczysk z Podzamcza 
Do Suczawy, Czerniowiec, Sta

nisławowa i Husiatyna . .
Do Stanisławowa, Czerniowiec i

S u czaw y..............................
Do Stryja, Stanisławowa, Husia

tyna, Chyrowa i Suchej . .
Do Stryja, Chyrowa, Ławoczne-

go i S u ch ej.........................
Do Stryja, Stanisławowa, Husia

tyna, Lawoeznego, Pesztu,
Chyrowa i Stróże . . . .

Do Bełżca (Tomaszowa) . . .

Uwaga: Godziny drukowane grubemi liczbami, oznaczają 
porę nocną od godziny 6 wieczór do 5 min. 59 rano.

lub
kur
ier

Pociąg 
o»o bo wy

i i
4*03 8*50 9-28 7-16
2*20 815! 7-00
2*08 1 0 - 2 38

t 6-22

805 2—

6*55

3*36

8*26

12*08
5*41

2*28 4 2 0 7*20 8 8 0
4*11 9*52 * 1 0 8 5
4*22 7— 1023 11*06

9*16 10*13

4*25

8*45

10*20

5-50
8*03
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D A O B N f i  O G Ł O S Z E N IA .
po cencie  od w yraża.

D O N i, Niemka, zdrowa i stateczna, bie- 
D g ia  w szyciu, znajdzie umieszczenie na 
wsi. Odpisy świadectw nadsyłać należy pod 
adresem: Kierska Dobromirka poczta Ma- 
ksymówka. — Podania nieuwzględnione zo
staną bez odpowiedzi. 140

STAŁY DOCHÓD
i prowizję zapewniam za pośrednictwo 
przy sprzedaży ustawą dezwelenyck 

losów na raty. 1044

bankowy H. Fuchs

A. Maezuskl
fabrykant parfumerji

Wiedtń, KSrntnerstrasse 19.
poleca od dawna wszechstronnie do

świadczone

Preparaty orzechowe
w kształcie ekstraktu, pomady, olejku, 
mleka, kosmetyków i pasty, które to 
w przeciągu 15 minut siwym włosom 
pierwotną barwę przywracają, dalej jako 
nowość Fleurs Neuvelle perfumę naj
delikatniejszą, z żadną dotąd znaną wo

nią nieporównaną i

Poudre
Gerrnandrśe

(Niezapominajka) 
najlepszy dotychczas znany Puder toa
letowy. Wielki wybór rozmaitych per
fum, Pudrów, Pomad, Olejków, wód i 
mydeł toaletowych, zgoła wszystkich] 

artykułów, w zakres perfumerji 
wchodzących.

Składy dla Lwowa
P arfń m erie  U n lrc rso llts  

Leopolda Fausta ulica Sykstuska L

Najlepsze C zern id ło  
na  św ieci e.

, \ * v

Poszukuje się
BZĄDZCT

samoistnego, rozumiejącego się na gospo
darstwie rolnem, lasowem i na budownic
twie. Wymaganie bezwarunkowe: znajomość 
języka niemieckiego. Pożądany starszy ka
waler lub wdowiec. Może być i żonaty (ale 
bezdzietny) pod warunkiem jeśli żona zecnce 
się zająć gospodarstwem nabiałowem i ogro
dem warzywnym. Pożądana kaucja 5 do 
10.000, od której opłacałoby się 6°/0. 
Pierwszeństwo dla pensjonowanycn lub 
służonyeh oficerów.

Zgłoszenia nieuwzględnione, które przyj
muje

Zarząd d ó b r Strepłów,
poezta Milatyn nowy, pozostaną bez odpo
wiedzi.

Posada do objęcia zaraz lnb od 1. 
stycznia. Tenża sam zarząd potrzebuje

e ł c o m . ®  J C G L & ,
zdolnego, energicznego, kawalera lub wdowca, 
może przyjąć zaraz, żonatego dla braku 
umieszczenia dopiero od wiosny. 1105

wy-

lflTTi f  1 C T O llt lT O W l, które prze- 
T l i r i l  wy*8MilŁ Pod w*gl§dem klejenia 
1 U Ą M1  wszelkie inne wyroby — poleca 

A. iAWŁOWMI plac Maijacki 1. 8.

W IED EŃ

znane od roto 1835- 
UZERNIDŁO

to nie zawiera w sobie witry oleju, 
434 daje ła tw e bardzo

czarny  lśn iący  po łysk ,
 czyni skórę trw ałą. _

Do nabycia wszędzie. " W  
fgĘT Z powodu wielu bezwartościo
wych naśladować, uprasza się Sza
nowną Publiczność, aby wyraźnie żą
dała wyrobu Fernelendta, i tylko 
ten jako prawdziwy uznawała, który 
posiada powyższą markę i moje 

nazwisko:
S T .  F E R N O L E N D T .

Najnowsze

Tańce karnawałowe
Adama Wrońskiego

Dzieło 100. Echa balowe. W a l c e  złr. 1*— 
101. Marsz weselny ct. 50
103. Nad Czeremoszem „ 50

Damka i ołomyjka „ 50
104. W domu zdrojowym w Kry

nicy, Mazury i Oberek ct. 60
105. Piękna Ormianka, Polka 

francuska.........................   40
106. Celny strzał, Galop . „ 50

K sięg a r n ia

i
w e  L w o w ie

oraz de nabycia we wszystkich księgarniach. 
Przy zamówieniu, nadsyłając należytość prze
kazem, uprasza się dołączyć 20 ct. na opła

tę przesyłki. 1086

L w o w s k a  F a b r y k a  A s f a lt u
I o l c p s z o n y o h  o g n io t r w u t y o h  t e k t u r

• do k ry c ia  dachów 
S. SZELIG I ■ ŁY SZK IEW IC ZA , In ż y n ie ra  

L w ów , K o ry tn a  13.
poleca

ASFALT de FUNDAMENTÓW dla izolowania mirów od wilgeci, kładzie
my ma fundamenta w gorącym stanie, ELASTYCZNE IZOLIRPLATY 

ulepszoną egniotrwała TEKTURĘ wysokich gatunłów de krycia dachów. 
LAK ASFALTOWY, do kenserwacji daeh»w tekturewych,

SMOLĘ ANGIELSKĄ bezvodną.
Omuasa a sfa lto m  jako jedynym środkiem znanym detąd w budewniotwie 

najbardziej zawilgocone ściany w mieakaniaoh.
Fabryka wykonywa w eałym kraju swojemi ludźmi peiryeia daehewe tekturewe

i reperacje tyehie.
449 Metr □  od 60 de 86 centów. — Gwamncja lat i .

W c. i k. m isiiterjum  woj a j  w Wiedniu odbędzit się na 
daiu 10. grudnia 1889 licytacja za pomoc* ofort na zabezpie
czenie dostawy koców zimowych, letnich kcłder i kawaleryjskich 
koców na konie.

Szczegółowe ogłoszenie zamieśeiła „Gazita Narodowa* w nu
merze 277 z dnia 30. listopada r. b.

Bliśsze warunki powziąć można 
przemysłowej lnb też w intendanturze 
gdzie też w druki nabyć je  można.

albo w Izbie handlowo- 
11. korpuzu we Lwowie, 

1083

1

Oryginalne prof. dr. Jfigera
wyroby pe oeoaoh fabryozsyoh 

z najszlachetniejszej wełny, za* 
leeane dla osób wątłego zdre- 
wia, łatwe eią przeziębiających.

i i
£ ■
2-S.

Koszulo 
Kaftaniki 
Kalesony I majtki 
Skarpetki I pońozoohy 
Ogrzowaozo na żołądek 
Kamasze „ .
Staniki włóezkewe de neezenia 

po eukni, i  rękawami 1 bez, 
poleca 883

handel płócien i bielizny
JANA RIEDLA

we Lwowie.

T
W i n o e n t y  K n o z a b i ń s k i

L w ó w , u lio a  K a ro la  L u d w ik a  l.V3. 1084
poleca

ZAKŁAD INTROLIGATORSKO-GALANTERYJNY
W ielki w ybór książek do nabożeństw a

oprawnych w tkórę od 50 ct., I złr., 1*50, 2 do 7 złr. 
oprawnych w aksamit I imitacje kości słoniowej od złr. 1*80, 2*50, 3 do 5 złr. 

Jakotei ksiąg handlowych 1 aptekarskich, kopiałów itd.

9 9

K A R O U  B U U B m
we Lwowie

poleea
Świeży transport chińsko-rosyjskiej herbaty

*L kilo Cengo arabskiej 
ł/l jf familijnej . . . .  
llt „ Melange de Meskan
ł/» • Imperial
*/b * Seuehcng w oryginaln, paczkach
h % wysiewek w ła s n y c h ....................

ł/, • ciast angielskich do herbaty . .

złr. 2 
.  »
.  *
.  »
.  A
» 1*70 
. 1-20

Nakładem drukarni Pillera I Spółki we Lwowie
wyazedł

K A L E N D A R Z
fialiozanin i Noworoczni! „Szczuto"

na rok 1890
I Jest do nabyeia we wszystkich księgarniach.

Główny skład 1 ekspedycja
w  d r u k a m i  P i ł l a r a  1 S p ó łk i .

Również nabyć można kalendarza kiaezonkowa I ściannt.

JP . T .
Mamy zaszczyt zwrócić uwagę, że otworzyliśmy 

sprzedaż s powodu świąt Bożego Narodzenia, a 
przy tej sposobności wysprzedajemy rozmaite Nowości, 
materjały jedwabne, wełniane 1 bieliznę po ce
nach bardzo zniżonych. Wzory na żądanie franko.

Z uszanowaniem 
Wilhelm Jungmann & Neffe 

c. i k. nadw. dostawcy 
1103 Wiedeń, I. Albrechtsplatz 3.

W d ru k a rn i P i l l . r u  i Spółki 
nfcbyi noina k.iąikg Z. modleniu dla męłcayan pod tytułem:

o w i c « r i i a i
ezyli

„Powinność codzienna Clirześcian“
zebrane przez M. Szajną Karmelitą.

> * Ja n  W o d e c b

C e n a • 1 :
za egzemplarz broszurowany . . . . 1 złr. — ct. 

„ oprawny w płótno . 1 p 50 n
„ „ w safian a klamrą 2 „ 50 „

£

c. k. notarjusz w Przeworska
potrzebuje rutynowanego koncypienta. 
Koinpetenci zechcą nadesłać świadectwi 
odbytych studiów i wykazać się gdzie i j: 
czas bez przerwy zużytkowali. 11Q4

BIURO DZIENNIKÓW
Lwów, ulica Karola Ludwika 9.

przyjmuje lii

przedpłatą i ogłoszenia
pe oryginalnych eonach redakcyjnych A 

wszystkich dzienników całego świata.

f i *
10 medali zasługi*

J A K  I K K A T O W K Z
poleca niezawodne i wypróbowane

środ k i do w ytęp ian ia  ow ad ów  dom ow ych
mianowicie:

FENILIN
do wyniszczenia moll s zsrtd- 

k&ui w sukniach, futrash 
i meblach.

F lakon  80 ot.

Ziółka antimolowe
de przechowywania fnter. 

P ude łko  30 ot.

Papier antimolowy
eebrania od moli futra, suknie, 

pertiery, firanki i meble. 
Sztuka 3 ct.

G r y l o n
wytrawa sswaby, karakeiy, 
stenegi, świerszese, uczypaw- 

k i, karaluchy, prniaki itp. 
F lakon  80 ot.

M IK O T O N
niezawodny średek de wytę

pienia pluskw.
F lakon  50 ot.

Proszek perski
de wygubienia pckeł i t. p. 

owadów.
Paczka 5 ,  10 ot. 

F lak o n  20 , 80 c t.
E*a.piox n a  330/u.cła.y

sztuka 3 et. *1
. Y*. Ł 5 ° J ? V  ?r*y nli®J Kop«rnik» S, i P«y «li«j 

Halickiej róg Wałewej.
TT Krakowie: Sukienniee 1. 30. Cierniowe©x Bynek 1. 2.

ffIBIlIB PBEIA BEZPŁATNE!

ECHO
muzyczne, teatralne i artystyczne,
wychodzić będzie w roku 1890. a siódmym swego 
istnienia, pa warunkach dotyohezasowyoh. Zamieszcza 
ono: powieści, nowele, dramaty, kemedje, monologi, 
rozprawy estetyczne, naukowe, literackie, sylwetki 
działaczy współczesnych na wszelkich niwach sztnki 
i literatury, krytyki i sprawozdania wszelkich dzie
dzin i z różnych centrów. KUTY w dodatku muzy
cznym czynią zadoByć wszelkim potrzebom: pedago
gicznym, artystycznym i salonowym. Są one lekkie, 
w łatwym układzie, oraz poważniejsze w trudniejszej 
transkrypcji, zarówno na fortepian, skrzypce, do śpie
wu. jak i do tańca. Zawierają one 100 arkuszy, co 
obliczone po cenach księgarskich, reprezentuje war
tość 20 rukli.

Prenumerata „ECHA" wynosi łącznie z prze
syłką pocztową: rocznie rs. 10, półrocznie rs. 5, 
kwartalnie rs. 2 k. 50.

Opłacający bezpośrednio w Redakcji za rok 
cały z góry, ma prawo do wyboru jednego z poniż- 
szyćh premjów bezpłatnych:

1) Kompletna „ENCYKLOPEDJA POWSZE
CHNA" S. Orgelbranda w 13-tu tomach (za zwrotem 
jedynie kop. 75 za broszurowanie).

2) Premium nutowe, polegające na wyborze 
przez abonentów nut, którymkolwiek katalogiem (war
szawskim lub moskiewskim) objętych, za cenę 3 rubli. 
Nadto abonenci mogą w zamian tych nut wybrać 4

Eartytury operowe na fortepian („Don-Juan", „Cyru- 
k Sewilski", „Napój miłosny" i „Hugonoci").

3) ALBUM NAJNOWSZYCH TANCOW na 
karnawał 1890 roku, przez L. Lewandowskiego przy
gotowanych, mieszczących 12 nowych utworów kom
pozytorów naszych i zagranicznych.

Adresować należy bezpośrednio do Redakcji 
„ECHA", Warszawa, Senatorska Nr. 26.
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! N a jta ń s z e  ź r ó d ło  d o  n a b y c ia !
w s z e l k l c ł a .  p o t r z e T o

d o  szycia, haftu i k ra w ie c c zyzn y dam skiej: - G I
HAFTÓW na kanwie, atłasie i aksamicie 
MYDEŁ, Perfum , Wody kolońskiej, G nę

bieni i Szczotek 
POBTEMONAIS, Woreczków i Sakiewek 
BZEŹB z drzewa z wycięciem na haft,

BAWEŁNY, nici i wełny do robót drutowych 
WŁÓCZKI berlińskiej, perskiej, smyrnońskiej, 

Harasu, Filozeli, Sznelki i Paciorek 
W STĄŻEK, W ypustek, Szlarek, W stawek i 

Koronek

I H T R I M E I T Ó W  MUZYCZNYCH
jako to :

Harmonik ręcznych i ustnych, Horophonów, Cyter, Skrzypiec, Gitar itp. 
Strun wszelkich i przyborów do reperacji fortepianów

w H andlu  pod firm ą:

tt t g g Z g g a B Z g gT  I T  T  I l 1 T  I T

Gfalic. Bank kredytowy
począwszy od dnia 12. lutego 1889 wydaje

4 V «  A S Y G K A T Y  U S ł l Y E
z 90-dniowem wypowiedzeniem i 916

41. ASY6NAT7 KASOWI
z .'10-dniowem wypowiedzeniem,

wgzjrstkie zaś znajdujące się w obiegu 5*/# Asygnaty kasowe z 90-duiowem wrpo- 
fiiedzeuiem oprocentowane będą począwszy od dnia 15. Haja 1889 po 4Yi%*

Lwów dnia 11. Lutego 1889.
D yrekcja*Przetfruku ni* płacimy.

Moliera TRAN WATROBIANY|
przez lekarzy uznany najskuteczniejszy i przyjemnie smakujący przeciw

cierpieniom  p ie rsio w ym  i płucnym ,
zołzom , liszajom , osłab ien iu  etc. 1009

* r  C en a  z a  f la s z k ę  I z ł r .
Do nabycia we wszystkich większych aptekach i handlach drogueryj i materjałów.

C. k. uprz. gal. kolej Karola Ludwika.

Nr. 7626.

D O S T A W A  N A F T Y .

1.9999999999999999999999 9

Ł O W I E C "  499
Organ galic. Towarzystwa łowieckiego

pismo poświęcone sprawom myśliwstwa I oohrony zwierząt łowayob 
wythedząee we Lwewie, rospoesnie a 1. styesnia 1890.

trz y n as ty  ro k  awogo Istn ien ia .
W reesnikaeh ublefłyeh samleśeił .Łewioe* harśso eeane 

praee pierwsierządmyeh saaweów myśliwstwa i mlteśaików 
przyrody. Oprócz tego utrzymuje bogatą kroniką myśliwską i 
rybaeką, sprawozdania z łowów i t. p.

,Łewioe" wychodzi raz na miesiąc w zeszytach

w

J

ówaar ko
szowych wielkiego formatu 1 kosztuje rocznie 5 złr. czyli 19 
marek, fr. 1 6 r. o. dla Królestwa Polskiego i Bozji. —
iA,y2mui* *6is»«nia tyczące zią spraw myśliwokioh za opłatą 

et. ca wiersza.
Adrea Bedzkoji 1 Administracji: Lwów, ulica Teatralna Nr. 18̂

Na pokrycie rocznej potrzeby około 1200 cetnarów 
metrycznych nafty rozpisuje się niniejszem oferta.

Dotyczące podania opieczętowane i zaopatrzone 50- 
centową marką stemplową i napisem: „Oferta na naftę“ 
wnieść należy najpóźniej dnia 14. grudnia 1889 do go
dziny 12 w południe do Dyrekcji ruchu c. k. uprz. 
galic. kolei Karola Ludwika we Lwowie, gdzie także 
warunki dostawy przejrzane i po wzięciu tychże do 
wiadomości podpisane być mają.

Generalna Dyrekcja
wsi c. k. uprz. gal. kolei Karola Ludwika.

Wydawca, i odpowiedzialny redaktor Juliusz Starkel. Papier z fabryki Gzerlańskiej. Z drukarni i litografii P ilłera i Spółki. (Telefonu Nr. 174 ▲)•


